
Z sesji WRN
[Proletariusze wszystkich krajów, łączcie się!

Krakow,
środa

IB erndzień 1984 r.

Sqd frankfurcki kontynuuje oględziny

KL Auschwitz
(Inf. wł.) Wczoraj obradowa­

ła w Tarnowie sesja WRN.
Tematem obrad były sprawy
rozwoju i upowszechnienia kul­
tury w województwie. W sesji
uczestniczył m. yi. dyrektor
generalny Ministerstwa Kultu­
ry i Sztuki S. W. Balicki.

Poprzednia sesja WRN na

ten temat miała miejsce 11 lat
temu. Stąd też zarówno ak­
tyw kulturalny, jak i całe śro­
dowisko żywotnie zaintereso­
wane kulturą, oczekiwały owej
sesji jako wydarzenia o po­
ważnym dla regionu znaczeniu.

Bogate dane statystyczne 1
opisowe, ilustrujące stan i roz­
wój kultury w naszym woje­
wództwie zostały wcześniej do­
ręczone radnym WRN. Zastęp­
ca przewodniczącego Prezy­
dium WRN C. Studnlcki do­
konał krótkiego wprowadzenia
do dyskusji. Konfrontacyjnego
materiału dostarczyło dopiero
analityczne i krytycznie oce­
niające sytuację w wojewódz­
kiej kulturze wystąpienie prze­
wodniczącej Komisji Kultury
WRN tow. J. Soltykowej..

Materiały sprawozdawcze 1

koreferat podkreślały poważ­
ny awans kulturalny wojewó­
dztwa, pozwalający się mierzyć
m. in, wzrostem bazy kultu­
ralnej oraz rozwojem niektó­
rych form upowszechnienio­
wych. Niestety, lata ostatnie
przyniosły na tym terenie po­
ważne zahamowanie zarówno
W stosunku do innych regio­
nów kraju jak i w odniesieniu
do powiatów nie uprzemysło­
wionych. Szczególnie krytycz­
ny obraz uzyskuje się w kon­
frontacji wydStków na kultu­
rę w przeliczeniu na 1 miesz­
kańca w naszych i Innych re­
gionach.

Sprawy niedomogów nie
sprowadzają się do zmniejsza­
nych kwot budżetowych na

kulturę. Ich źródła tkwią rów­
nież w wieloletnim braku pro­
gramów i planów rozwoju kul­
tury, braku koordynacji, a

często i pełnego poczucia od­
powiedzialności w radach na­
rodowych za tę właśnie pro­
blematykę.

Charakterystyczne Jest np., że

tylko dwie PRN — Chrzanów 1 Ol­
kusz — przewidują we własnym
budżecie środki Inwestycyjne na

kulturę oraz fakt, że tylko do 353
wsi (na ponad 1300) docieca kino,
jako placówka stała lub objazdo­
wa.

Dyskusja poruszyła m. in.
sprawy „Estrady” wojewódz­
kiej, czynów społecznych, ra­
cjonalnej gospodarki fundusza­
mi na kulturę, problem sa­
modzielnych wydziałów kul­
tury oraz zagadnienie koordy­
nacji ze szczególnym zwróce­
niem uwagi na powiaty rol­
nicze oraz kwestie finansowe,
związane z klubami „Ruch”.
Mówili na te tematy m. in.
radni: M. Burgielowa, R. Rze-
■zótko, T. Myślilc, poseł J. Ja­
worski, T. Zoń, T. Oriow i in.
W toku obrad wystąpił rów­
nież kier. Wydziału Kultury,
Nauki i Oświaty KW tow. B.
Kędziorek. Poddał on krytycz­
nej ocenie materiały informa­
cyjne przedstawione ną sesji,
zwracając przy tym uwagę na

zbyt ogólnikowe punkty pro­
ponowanej uchwały. Szczegól­
nie zaakcentował sprawę sa­
modzielnych wydziałów i re-

feratów kultury PRN, zagad­
nienia koordynacyjne i odpo­
wiedzialność wydziałów kul­
tury za stan rozwoju 1 upo­
wszechnienia kultury.

W toku obrad przewodnicząc}’
Prezydium WRN tow. poseł J.

Nagórzańskl udekorował przewod­
niczących 1 działaczy rad narodo­
wych wysokimi odznaczeniami

państwowymi. Krzyżami Kawaler­
skimi Orderu Odrodzenia Polski
odznaczeni zostali: S. Hukała z Za­
kopanego, W. Ciężarkowa z pow.
Tarnów, J. Dudek z Charzewic, A.
Jasiński z Krakowa, J. Koireczny
z Miechowa, J. Kożlak z Sułko­
wic, H. Michalski z Olkusza, J.

Monderer s Krakowa, J. Piechota
z Rudnika, J. Sangurski ze Słom­
nik, K. Stolarz z Chrzanowa, T.

Tlmoficjczyk z Nowego Targu, J.
Żak z Krakowa. Złote Krzyże Za­
sługi otrzymali: W. Gawlas z Ży­
wca, W. Grotkowskl z Brzeska,
S. Jędrysek z Krakowa,
lek x Krakowa.

Po zakończeniu obrad

glądall przedstawienie
rzeka” st. Żeromskiego
naniu zespołu Teatru im. L . Sol­
skiego w Tarnowie. (11)
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Zadania ruchu związkowego
w ujawnianiu rezerw

S. Pacho-

radni o-

,,Wierna
w wyko-

w gospodarce materiałowej
Obrady XI plenum CRZZ

Jak już podawaliśmy, w

Krakowie przebywa mini­
ster budownictwa NRD —

Wolfgang Junker oraz 6
wysokich pracowników te­
go resortu. Na zdjęciu:
min. Junker (z lewej) w

rozmowie z dyr. Koreckim
na budowie osiedla „Azory”.

Fot Janusz Uiberall

Przerwanie rozmów
USA

koronny świadek oskarżenia

(p) • IV Zjazd Stowarzysze­
nia Dziennikarzy Polskich wy­
brał Naczelny Sąd Dziennikar­
ski. Na organizacyjnym posie­
dzeniu Sąd ukonstytuował się
w sposób następujący: prze­
wodniczący — red. Wiktor Bo­
rowski (Trybuna Ludu), wice­
przewodniczący — red.. red.

Mieczysław Grad, (Zielony
Sztandar) 1 Kazimierz Mo-
czarski (Kurier Polski). Z
Krakowa w skład Sądu weszła
red. Teresa Stanisławska (Echo
Krakowa).

DELHI (PAP)
Jak donoszą z Phnom Penh,

podano tam, że rząd Kambodży,
biorąc pod uwagę niechęć strony
amerykańskiej do rozsądnego I

honorowego uregulowania spor­
nych spraw między obu krajami
w’ toku rozmów prowadzonych w

Delhi od 8 grudnia br. — pole­
cił swojej delegacji powrócić do

kraju. Komunikując o przerwa­
niu rozmów szef państwa Kam­
bodży książę Norodom Sihanouk,
oświadczył, iż rząd USA odmó­
wił potwierdzenia swego udziału
w awanturniczych nalotach na

pograniczne wioski kambodżań-

skie, w wyniku których zginęło
setki chłopów kambodżańsikich,

WARSZAWA (PAP,
Pod przewodnictwem Ignacego Logi-Sowińskiego roz­

poczęły się we wtorek obrady XI plenum CRZZ. Uczest­
niczy w nich wicepremier Eugeniusz Szyr oraz prezes
Najwyższej Izby Kontroli -

Głównym tematem plenum
— obok oceny realizacji’u-
chwał V Kongresu Zw. Zaw.
— jest omówienie zadań ru­
chu związkowego i samorządu
robotniczego w ujawnianiu
rezerw istniejących w gospo­
darce materiałowej.

Jak stwierdził we wprowa­
dzeniu do dyskusji Ignacy
Loga-Sowińsiki, szczególnie po­
myślne rezultaty przyniosły
wspólne przedsięwzięcia Rady
Ministrów i CRZZ, podjęte
dla zlikwidowania ujemnych
zjawisk w naszej gospodarce.
Dowodem tego jest dobra rea­
lizacja planów produkcyj­
nych br.

W ciągu ostatnich 2 lat Or­
ganizacje partyjne i związki
zawodowe dokonały wielkiej
pracy w kierunku doskonale­
nia form i metod działalności
samorządu robotniczego w, za­
kresie opracowywania planów
produkcyjnych i kontroli wy­
konywania podejmowanych
postanowień. Istniejące jesz­
cze słabości w pracy samo­
rządu powinny być jak naj­
szybciej ujawnione i zlikwi­
dowane,
stwierdził
obecnego

Dalszą
V Kongresu Zw. Zaw. powin­
niśmy ściśle łączyć z Zada­
niami postawionymi na IV
Zjeździe partii — powiedział
w zakończeniu Ignacy Loga-
Sowiński. Dotychczasowe wy­
niki usprawniania gospodar­
ki materiałowej oraz dalsze

I zadania ruchu związkowego i

- Konstanty Dąbrowski.
samorządu robotniczego przed­
stawił sekretarz CRZZ —

Wiktor Obolewicz. Ograniczo­
ne zasoby surowcowe i mate­
riałowe w naszym kraju sta­
nowią swego rodzaju barierę
w rozwoju produkcji. War­
tość materiałów stanowi ok.
70 proc, kosztów produkcji
przemysłu. Zmniejszenie ich
zużycia tylko o 1 proc, może

przynieść oszczędności
5,5 mld zł.

(Inf. wł.) To był chyba jeszczo
bardziej pracowity dzień, niż
wczorajszy, jeśli można w

ogóle zaryzykować takie po­
równanie. Tempo, tempo. Wy­
korzystana każda minuta. Pra­
ca ekipy frankfurckiej trwa
od 9 rano. O 12.15 krótka
przerwa na przełknięcie po­
siłku i zorganizowanie’ konfe­
rencji prasowej — 1 w pół
godziny później biuro praso­
we obiega alarm, że ekipa już
kontynuuje wizję.

Jest to dzień naładowany
rewelacjami. Badania raz po
raz obalają tezy obrony. Zna­
komita większość przeprowa­
dzonych ekspertyz potwierdza
wiarygodność zeznań i wspom­
nień świadków oskarżenia!
Kiedy w pewnym momencie
na schodach bloku 28 ukazu­
je się obrońca dwóch oskarżo­
nych SS-manów, dwóch rzeź-
ników z zawodu, a katów z

powołania: Kaduka i Scher­
pego — udaie się nam pod­
chwycić znamienny fragment
jego wypowiedzi: to co praw­
da może zaszkodzić moim
kljentom. ale myśmy przy­
jechali tu wyjaśnić wątpli­
wości.

Co było przedmiotem dru­
giego etapu wizji? Na pierw­
szy „obstrzał” poszedł zespół
bloków szpitalnych na tere­
nie „starego” obozu w sa­
mym Oświęcimiu — głównie
bloki: 20, 21, 28. Centrum sta­
nowi sprawa bloku 20. Blo­
ku nazwanego „królestwem
Klehra”. Tu w gabinecie za­
biegowym uśmiercał on więź­
niów: mężczyzn, kobiety,
dzieci — osławionymi Już do-
sercowymi zastrzykami z fe­
nolu.

I

Jest, to m. in. —

mówca — zadaniem
plenum.
realizację uchwał

Spotkanie stypendystów z minstrem kcmunikacii
Jeden z najhardziej ważkich momentów wczorajszej wizji

lokalnej w Oświęcimiu, pod czarną ścianą — ścianą śmierci, gdzie
oprawcy hitlerowscy wymordowali dziesiątki tysięcy ludzi, staje
trzech statystów: reprezentant Sądu, urzędnik sądowy Arnold (w
środku), G. Wiese (z prawej) 1 przedstawiciel obrońców, adwokat

dr A. Reiners. Na statystów z okien bloku nr 28 patrzą: sąd oras

strony procesowe. Uczestnicy wizji lokalnej mają za zadanie
stwierdzić czy z okien widać ścianę śmierci. Sędzia Walter Hot*

dyktuje protokolantowi: „Z okien widać wyraźnie ścianę śmierci”,
Zanim rozpoczną

ZAPIS OBIEKTYWNEJ
PRAWDY

I le z 32 pytań, pytań za-
I wierających każde, kilku

podpunktów — przywiezio­
nych przez zespół frankfurcki
zostało już definitywnie wy­
jaśnionych? Rozstrzygające od­
powiedzi na większość z nich
zaprzysiężony protokolant za­
notował już w ciągu 2 ubieg­
łych dni trwania wizji.

Konzentrationsłager Ausch­
witz stał się koronnym świad­
kiem w procesie frankfurc­
kim. Spełnił pokładane w nim
nadzieje Sądu. Okazał się
tym, czym jest: utrwalonym,
zachowanym w czasie bez­
stronnym zapisem ab­
solutnie obiektywnej, stwier-
dzalnej prawdy,
niepodważalnych
cedurą dowodów
W przeważającej
rzytelnił zeznania oskarżycie­
li i świadków oskarżenia!

WARTOŚCI
POLSKICH DOWODÓW

Delegacja frankfurckiego
trybunału wielokrotnie, w

słowach wysokiego uzna­
nia, wyraża się o poziomie or­
ganizacyjnego zapewnienia wa­
runków wizji oświęcimskiej ze

strony władz polskich. Na kon­
ferencji prasowej prokurator
Kiigler, mówiąc w imieniu ca­
łej ekipy, stwierdził też ol­
brzymie zasługi 1 pomoc Mu­
zeum Oświęcimskiego, które
przygotowało znakomite
wprost warunki dla sprawne­
go przebiegu wizji. Udostęp­
niło ono zespołowi frankfurc­
kiemu szereg cennych mate­
riałów archiwalnych, oryginal­
nych dokumentów, które w su­
nie pozwolił ■>jego członkom

scena, uzyskać jeszcze bardziej kon_
kretny, bardziej sprecyzowany
pogląd na ogrom popełnionej
w obozie zbrodni hitlerowskiej
— pozwoliły jeszcze jaśniej ob­
jaśnić im rolę sądzonych obec­
nie SS - manów — funkcjona­
riuszy oświęcimskiego obozu.
Pod tym względem zresztą u-

dział Polski w procesie frank- ■
furckim ma niesłychanie do­
niosłe znaczenie. Główna Ko­
misja Badania Zbrodni Hitle­
rowskich w Polsce dostarczy­
ła władzom sądowym NRF
wiele materiału dowodowego;
który był wykorzystywany i w

śledztwie i w toczącym się
procesie. Komisja udostępniła
m. in. akta śledztwa z proce­
su Rudolfa Hósa oraz 40 funk­
cjonariuszy służby obozowej z

procesu krakowskiego. Prze­
słała też akta dochodzeń w

sprawie Obozu Zagłady Oświę4
cim — Brzezinka oraz duże i-
lości akt personalnych załogi
oświęcimskiej. Ogółem mate­
riały te obejmują kilka tysię­
cy klatek mikrofilmów róż­
nych dokumentów przeważnie
unikalnej wartości. Na prośbą
władz prokuratorskich NRF o

wynik wizji z zebranie dodatkowych materia-
sformułowano w

widać

Czy zbrodnicza działalność
Klehra mogła mieć świad­
ków? Mogła być obserwowaną
przez więźniów? Zespół
frankfurcki bada to zagad­
nienie z niesłychaną skru­
pulatnością — dosłownie: z

różnych stron l z różnych po­
zycji. Znowu mierzy się od­
ległości, sprawdza warunki
wizualne. Wreszcie sędzia
Hotz dyktuje protokolontowl:
z Tuschraumu (z tzw. małej
umywalni), można widzieć
wnętrze - pokoju, w którym
szpilowano więźniów.

ZNAMIENNE „ALE”...

Milicjanci trzymają nas

Nie pozwa-
ani na krok
ekipy, niż to

dystans naj-
metrów. Ale

W

ostrym rygorze,
lają się zbliżyć
dalej do miejsca
jest dozwolone:
mniej na 70—50
tym razem bez ubocznego za­
sięgania języka wiemy w czym
problem. Delegacja wchodzi
do bloku 28 — bloku przyjęć
lekarskich. Otwiera się osta­
tnie okno z lewej strony bu­
dynku na pierwszym piętrze.
Ukazuje się w nim postać sę­
dziego Hotza i prokuratora
Grossmanna. Za chwilę ta sa­
ma czynność, powtórzona przy
okienku na poddaszu. Dla
■wszystkich staje się jasne: ba­
dają czy z tej
tym stanowisku
widzieć plac i
śmierci?

odległości, na

można było
czarną ścianę

momencie zW pewnym
bloku wychodzą: obrońca Rei­
ners, prokurator Wiese i Ar­
nold — urzędnik sądowy. Kie­
rują’ się w stronę placu przy
11 bloku — bloku śmierci.
Następuje pełna dziwnego na­
pięcia emocjonalnego r-----

Sąd odtwarza rzeczywistość!
Trzej mężczyźni stają przed
ścianą śmierci, wyprostowani,
zwróceni twarzami w stronę
obozu. Obrońca i prokurator,
obydwaj z odkrytymi głowa­
mi, urzędnik sądowy z głową
nakrytą — statystują w roli
rozstrzeliwanych. Ponury, mi­
mo całej umowności, spektakl,
wyreżyserowany jest dokład­
nie według intencji frankfur­
ckich prawników. Obrońca
Reiners podnosi rękę — przez
moment trzyma ją wzniesioną
do góry, po czym opuszcza na

ramię sąsiada i w tej pozycji
trwa przez chwilę.

To wtedy właśnie, po prze­
prowadzeniu tej wizji, obroń­
ca Kaduka wyraził się: to co

prawda może zaszkodzić moim

klientom, ale...

PAMIĘĆ - NIE MOGŁA

ZAWIEŚĆ

I le z 32 pytań, pyta
I wierających każde,

Dostarczył
żadną prcr
rzeczowych.

części tzwie-

W dniu wczorajszym odbyła
się uroczystość wręczenia od­
znak Tysiąclecia ponad 80 za­
służonym działaczom ruchu

robotniczego miasta Krakowa.
Odznaczenia przyznane przez
Ogólnopolski Komitet Frontu

Jedności Narodu wręczał prze­
wodniczący Krakowskiego
Miejskiego Komitetu FJN mgr

Andrzej Kurz.
Na zdjęciu: odznakę Tysiąc­

lecia otrzymuje znany działacz

partyjny i społeczny tow. Sta­
nisław Susuł.

Fot. E. Węglowski

Radca prawny
„GAZETY**
udziela porad

osobiście

w redakcji w Krakowie
przy uL Wielopole 1

w środy od godziny 16.30
do 18.

• Wczoraj przemysł węgla
zameldował o

rocznych zadań
'

( Do końca

grudnia załogi kopalń odkryw­
kowych dostarczą jeszcze do­
datkowo około 1 min ton wę­
gla briunatnego. W sumie tego­
roczne wydobycie wyniesie
30.300 tys. ton.

• Wczoraj od godzin połud­
niowych zaczął w Tatrach wiać

halny wiatr. Obserwatorium

meteorologiczne na Kaspro­
wym Wierchu zanotowało silę
wiatru dochodzącą w podmu­
chach do 22 m/sek, co spowo­
dowało unieruchomienie ko­
lejki linowej.

• Z obliczeń zakończonego
ostatnio spisu harcerskiego
wynika, że ZHP skupia 1.342

tys. członków. W ciągu ostat­
niego roku szeregi harcerstwa

wzrosły o 18,7 proc. Liczba in­
struktorów ZIIP sięga obecnie
48.600 osób .

• Prezes Rady Ministrów
skierował do ministrów, kie­
rowników urzędów central­
nych, przewodniczących prezy­
diów wojewódzkich rad naro­
dowych pismo okólne, które
omawia sprawy związane z

zapewnieniem ludności spraw­
nego zaopatrzenia oraz dosto­
sowanej do potrzeb komuni­
kacji w okresie świątecznym
w grudniu 1364 1 styczniu
1965 r.

• W Panmundżonie odbyło
się kolejne posiedzenie woj­
skowej komisji rozejmowe.i w

Korei. Podczas posiedzenia
przewodniczący strony kore-

ańsko-chińskiej złożył stronie

amerykańskiej protest w

związku z nieustannym naru­
szaniem przez Amerykanów
powietrznych i morskich gra­
nic KRLD.

O Sąd Najwyższy USA ogło­
sił w poniedziałek orzeczenie

potwierdzające postanowienie
o zakazie dyskryminacji raso­
wej w hotelach, restauracjach
1 motelach, zawarte w nowej
ustawie o prawach obywatel­
skich.

• W ślad za dyrekcją „Fia­
ta”, która zamknęła swe za­
kłady na 15 dni, obecnie 3
inne zakłady samochodowe

zapowiadają przerwanie pro­
dukcji na pewien czas.

• Przemawiając na ponie­
działkowym posiedzeniu Zgro­
madzenia Ogólnego NZ indyj­
ski minister spraw zagranicz­
nych zapowiedział, że na bie­
żącej sesji, Indie zoproponują
rezolucję potępiającą wszelkie

próby jądrowe i żądającą
przerwania wszelkich wojsko­
wych eksperymentów nuklear­
nych.

brunatnego
wykonaniu
wydobywczych. pracę

(Inf. wł.) Kolejnictwo w o-

góle (a w tym również okręg
krakowski) weszło w okres
rekonstrukcji i modernizacji
oraz gruntownej zmiany me­
tod organizacji pracy. Jest
to główny kierunek, wokół
którego koncentrują się
r

'

____________

.

Delegacja
I ■• ■■ ea ■

^

przybywa
do Krakowa
(Inf. wł.) Ta armia wyzwala­

ła część ziem krakowskich.
Pod dowództwem bohatera
Związku Radzieckiego gen. płk
Moskalenko wkroczyła na te­
rytorium Polski działając na

kierunku Lwów — Przemyśl.
38 Armia Radziecka doszła
pod sam Kraków, wyzwoliła
spod okupacji hitlerowskiej
Wieliczkę i skierowała później
swe działania w bok — na

Myślenice. Wówczas zastępcą
dowódcy tej armii do spraw
politycznych był Aleksiej Je-
piszew.

Od roku 1962 generał armii A.

Jepiszew pełni funkcję szefa Głó­
wnego Zarządu Politycznego Armii

Radzieckiej 1 Marynarki Wojen­
nej. Za zasługi wobec ojczyzny o-

trzymal wiele wysokich odznaczeń
m. in.: Order Lenina, 3-krotnie
Order Czerwonego Sztandaru oraz

3-krotnie Order Czerwonej Gwia­
zdy.

Generał Jepiszew stać będzie
na czele delegacji Armii Ra­
dzieckiej, jaka 17 bm. przybę­
dzie do Krakowa. W skład de­
legacji wchodzą również: gen.
lejtnant Jegorow, ppłk. Rybal-
ko oraz kpt. Filipow.

Goście radzieccy bawiący w Pol­
sce na zaproszenie Ministerstwa

Obrony Narodowej spotkają się w

godzinach rannych z kierownic­
twem Komitetu Wojewódzkiego
PZPR, a następnie wyjadą do

Wieliczki, gdzie odbędzie się u-

wszystkie zamierzenia, wysił­
ki organizacyjne i środki
kierownictwa resortu komu­
nikacji. W związku z tym sa­
ma krakowska DOKP w naj­
bliższych 5 latach przyjąć
musi 208 inżynierów, z cze­
go najwięcej mechaników i
elektryków.

Dla zaspokojenia tych po­
trzeb, Prezydium DOKP pod­
pisało szereg umów stypen­
dialnych

wyższych
nych. Stało się też tradycją,
że kierownictwo dyrekcji
zwykle pod koniec roku or­
ganizuje spotkania ze studen­
tami, którzy już za kilka
miesięcy obejmą pracę w

kolejnictwie.
Takie spotkanie 100 słucha­

czy - stypendystów z 8 wyż­
szych uczelni technicznych
kraju z kierownictwem
DOKP w Krakowie, które
zaszczycił minister komuni­
kacji mgr inż. P. Lewiński,
odbyło się wczoraj.

Przybyli na nie również dy­
rektor departamentu zatrudnie­
nia i płac Ministerstwa — Kosty-
ra, prorektor Politechniki Kra­
kowskiej prof. W. Boruslewicz,
oraz profesorowie innych uczel­
ni, w których studiują przyszli
kolejarze. Podstawą dyskusji
stały się referaty obrazujące
kierunki postępu technicznego w

kolejnictwie, a wśród nich refe­
rat pt.: ,.Rozwój PKP do roku
1980 na bazie wiedzy technicznej”,
wygłoszony przez pierwszego
z-cę dyrektora OKP mgr Inż. E.

Perykaszę.

ze słuchaczami
uczelni technicz-

Roczny plan
na 18 dni przed terminem

Załoga Oddziału Ocynkow-
ni Walcowni Blach Zimnych
Huty im. Lenina wykonała
już roczny plan produkcji to­
warowej i całkowitej.

Od poniedziałku 14 bm. Od­
dział pracuje na poczet planu

roczystość nadania gen. Jepisze-' 1965 roku i do końca grudnia
wowi tytułu honorowego obywa- ( wyprodukuje 6 tys. ton blach
tela tego miasta, (mp) j ocynkowanych, (jap)

Oskarżyciel posiłkowy b. więzień Oświęcimia Mieczysław
Kieta (z lewej) udziela na dziedzińcu śmierci dodatkowych wyjaś­
nień mecenasowi dr Antonov»i Reinersowi., obrońcy O. Kaduka 1 H.

Scherpego. Po wizji 1 wyjaśnieniach dr A. Reiners stwierdza:

fakty, co prawda, szkodzą mojemu klientowi, ale

chall wyjaśnić nasze

I snowu zostaje rozstrzy­
gnięta jedna z zasadniczych
wątpliwości;
bloku 28
protokole sądowym:
wyraźnie czarną ścianę.

Wizytacja bloku 10—11; 19
i jeszcze raz 20 — wszystkie
one służyły temu samemu na­
czelnemu celowi: czy można

stąd widzieć i słyszeć? Jak in­
formowano nas, sąd uzyskał
obiektywny dowód prawdy,
że można było, że świadków
oskarżenia nie zawodziła pa­
mięć, ani nie ponosił ich

subiektywizm wspomnień.

Dobiegała godzina 15, kie­
dy rozstrzygnięto ostatni pro­
blem, wchodzący w skład pro­
gramu wczorajszej wizji. Pro­
blem bloków VIII, gdzie
funkcję blokowego sprawo­
wał oskarżony Bednarek.
Obrońca tego SS-mana zakwe­
stionował zeznania świadków
utrzymujących, że więźniowie
bloków VIII 1 VIII a (miesz­
czących się w jednym budyn­
ku) mogli się kontaktować i
Informować wzajemnie o be­
stialskich czynach blokowego
Bednarka. Wizja wytrąciła o-

bronie i tym razem w sposób
kategoryczny ewentualność u-

życia takiego argumentu. Ist­
niał cały szereg dogodnych
warunków i okoliczności po­
rozumiewania 6ię więźniów z

tych dwu wspomnianych
ków!

łów dotyczących poszczegól.
hych oskarżonych w procesie
frankfurckim, sędziowie Głów­
nej Komisji przesłuchali oko­
ło 100 świadków — b. więź­
niów Oświęcimia. Zeznania te

wniosły wiele cennego i no­
wego materiału dowodowego.
(DOKOŃCZENIE NA STB. 8)

W HUCIE IM. LENINA

„Te
myśmy przyje-

wątpliwości”.

pełnomocnikiemOskarżyciel publiczny frankfurckiego «ą<Iu prok. Joachim Kflgler(NRF)
oakarży^U posiłkowych, prof. Friedrichem Kaulem (NRD), pilnie obserwują prrebleg wizji lokal-

nel« Odjęcia: Otto Link

Mordercy i podpalacze

bracia Schulz
— na ławie oskarżonych

ZIELONA GÓRA (PAP)
Przed Sądem Wojewódzkim

w Zielonej Górze rozpoczął
się we wtorek proces braci
Jana i Pawła Schulzów ze

Swiętna, pow. Wolsztyn — os­
karżonych o popełnienie kil­
ku morderstw, o podpalenie o-

raz nielegalne przechowywa­
nie broni palnej. Obu przes­
tępców aresztowała . służba
bezpieczeństwa woj. zielono­
górskiego, Jana w sierpniu
ub. r., zaś Pawła w marcu r.

b.
Bracia, działając w porozu­

mieniu dwoma strzałami z pi­
stoletu zamordowali w lipcu
1953 r. Stanisława Adamskie­
go. Podpalili także kilka sto­
dół, w tym stodołę spółdzielni
produkcyjnej.

W lutym 1954 r. ostrzelali z

zasadzki pełniących obowiązki
służbowe milicjantów —.Zdzi­
sława Kiebałę i Stanisława
Frąckowiaka. Na szczęście
strzały były niecelne. Jan
Schulz odpowiada ponadto za

zabójstwo Józefa Banaszyń-
skiego oraz Jana Grandy.

J. Schulz należał w okresie
ostatniej wojny do „Hitlerju­
gend”, w 1944 r. został przesz­
kolony w dywersyjno-sabota­
żowej organizacji „Wehrwolf".
Z czasem do zbrodniczej dzia­
łalności wciągnął swego młod­
szego brata — Pawła.

W pierwszym dniu rozpra­
wy sąd przesłuchał obu oskar­
żonych. Jan Schulz przyznał
się do zarzucanych mu aktem
oskarżenia zbrodni i akcji sa­
botażowych. Paweł Schulz na­
tomiast zaprzecza zeznaniom
złożonym w śledztwie. Obcią­
ża zarzutami swego brata.

Sąd przesłuchał także bie­
głych psychiatrów, którzy
stwierdzili, że obaj oskarżeni
byli w stanie kierować świa­
domie swoimi ęzynamj.
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Pierwsze wystąpienie

Urocze pielęgniarki
— elementem terapii
Urocze pielęgniarki mogą

mieć zbawienny wpływ na

przebieg leczenia pacjenta, po­
nieważ są w stanie pobucMć
u chorego chęć do życia. Ten

pogląd reprezentuje dr Robert

Samp, profesor chirurgii na U-

niwersytecie Wisconsin.

Mężczyźni, nawet ciężko cho­
rzy, dostrzegają w pielęgniar­
ce przede wszystkim kobietę
— powiedział dr Samp, ostrze­
gając jednocześnie pielęgniar­
ki, aby nie lekceważyły w pa­
cjencie mężczyzny. Ten pozy­
tywny wpływ medyczno-psy­
chologiczny można — zdaniem

profesora — jeszcze zwiększyć.
Nie ma on nic przeciwka lek­
kiemu pocałunkowi w poli­
czek.

Polskie piwo i wódka
w Bułgarii

Centrala handlowa „Ro-
limpex” zorganizowała w

salach Ośrodka Kultury
Polskiej w Sofii, wystawę
i degustację piwa żywiec­
kiego, jak również z bro­
warów w Szczecinie, Gdań­
sku i Wrocławiu. Dla dy­
rektorów wielu bułgarskich
central handlu zagranicz­
nego zorganizowano rów­
nież prezentację szeregu
doskonałych wódek pol­
skich.

Centrala „Rolimpex”
pragnie wejść z piwem i
wódkami polskimi na ry­
nek bułgarski, licząc się z

tym, że poważnymi odbior­
cami staną się turyści za­
graniczni. W przyszłym ro­
ku spodziewany jest przy­
jazd do Bułgarii około mi­
liona turystów.

80-letni fałszerz

Trybunał w Edynburgu ska­
zał na 2 lata więzienia 80-let-

niego fałszerza monet. Szkot

puścił w obieg 14 tys. monet

2-szylingowych. Wykonane o-

ne były z taką precyzją, iż
trzeba było uciec się do po­
mocy ekspertów', by wykazać
ich fałszywe pochodzenie. Eks­
perci znaleźli tylko jedną
różnicę między monetami fał­
szywymi, a prawdziwymi. —

Fałszywe różniły się w śred­
nicy zaledwie o dwie tysięcz­
ne milimetra.

Rozbiórka

przez pomyłkę

Bezgraniczne zdumienie
ogarnęło p. Isi Wenezky’e-
go w Los Angeles, gdy
przechodząc przypadkowo
koło jednego ze swych do­
mów, stwierdził, iż prowa­
dzone są tam właśnie pra­
ce rozbiórkowe. Zdumienie
jego było tym większe, że
zamierzał właśnie wynająć
tę willę dobrze płacącemu
klientowi. Co gorsza, p.
Wenezky ąie mógł dogadać
się z robotnikami, ponie­
waż byli to Hiszpanie, z

których żaden nie umiał
słowa po angielsku.

Dopiero nazajutrz spra­
wa się wyjaśniła. Urzędnik
firmy rozbiórkowej przyj­
mujący zlecenia prawdo­
podobnie przesłyszał się,
ponieważ chodziło o zupeł­
nie inny dom na tej uli­
cy. Wenezky zamierza
skarżyć firmę o odszkodo­
wanie. Z jego dwupiętro­
wej willi pozostał jedynie
komin.

w obecnej debacie
zawierające konkretne elementy

Prasa światowa

o przemówieniu min. Kapaekieg©
LONDYN (PAP)

Wtorkowy „Guardian” po­
święca przemówieniu min. Ra­
packiego czołówkę, zatytuło­
wana: „Polacy chcą konferen­
cji na temat bezpieczeństwa
Europy — Rapacki wzywa do
rozmów przed decyzją w

sprawie wielostronnych sił ją­
drowych NATO”.

Zdaniem Polski — pisze
dziennik — utworzenie wielo­
stronnych sił nuklearnych na­
ruszyłoby równowagę między
dwoma ugrupowaniami i po­
zbawiłoby sensu genewskie ro­
kowania rozbrojeniowe.

„Guardian” omawia też frag­
ment przemówienia dotyczący
prcblemu niemieckiego.

BONN (PAP)
Wszystkie gazety zachodnio-

niemieckie, radio i telewizja
podały obszerne wiadomości o

wystąpieniu ministra Rapac­
kiego na forum ONZ.

Prasa NRF eksponuje głów­
nie propozycję zwołania kon­
ferencji europejskiej z udzia­
łem USA w sprawie bezpie­
czeństwa w Europie. Szereg
dzienników podaj e równocze­
śnie, iż minister Rapacki po­
nowił w ONZ swoją propozy­
cję utworzenia strefy bezato­
mowej w Europie oraz ostro ne, bardzo liczne komentarze
skrytykował projekt wielo­
stronnych sił nuklearnych.

WASZYNGTON — NOWY
JORK (PAP)

Agencje amerykańskie, roz-

głośnie radiowe i stacje tele­
wizyjne w audycjach wieczor­
nych oraz prasa popołudnio­
wa podały główne tezy prze­
mówienia ministra spraw za­
granicznych PRL A. Rapac­
kiego, wygłoszonego w ponie­
działek na sesji Zgromadze­
nia Ogólnego NZ. Na czoło
tych doniesień wysunięto pro­
pozycję ministra Rapackiego
w sprawie przestudiowania
celowości zwołania konferen­
cji wszystkich krajów euro­
pejskich, z udziałem USA, na

temat bezpieczeństwa Europy
i ewentualnego przygotowania
tej konferencji przez przed­
stawicieli Układu Warszaw­
skiego i NATO.

„Evening Star” publikuje
streszczenie przemówienia mi­
nistra Rapackiego pod dwu-
szpaltowym tytułem „Rapac­
ki proponuje spotkanie w

sprawie bezpieczeństwa Euro­
py”. Dziennik cytuje wypowie­
dzi A. -Rapackiego w sprawie
wielostronnych sił nuklear­
nych NATO i zjednoczenia
Niemiec.

Jak pisze nowojorski kores­
pondent PAP, wystąpienie mi­
nistra Rapackiego w debacie
generalnej wywołało ożywio-

Sąd frankfurcki kontynuuje

W

Z
Daniela Jaskuła

delegatem na III Zjazd
ZMS

Jedną z delegatek na III
Zjazd Związku Młodzieży So­
cjalistycznej jest uczennica
Technikum Ekonomicznego
Daniela Jaskuła. Jest ona

członkiem MKS Krakus No­
wa Huta, pełniąc od dwóch
lat w tym klubie-funkcję ka­
pitana zespołu siatkówki.

Przypominamy, że właśnie
D. Jaskuła w‘ygrała w roku
ubiegłym konkurs „Gazety
Krakowskiej” na nazwę ru­
bryki sportowej — „Młodzi na

start!”

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

■złowiekiem, który skupia
na sobie wciąż niesłabną­
ce zainteresowanie obser­

watorów wizji, jest oskarżony
Lucas. Ten 5S-letni mężczyz­
na, o sylwetce pasującej wciąż
jeszcze do munduru SS, do­
brze ubrany, obchodzi obóz z

twarzą spokojną, nie odbija­
jącą żadnych uczuć, żadnych
wrażeń. Towarzyszy mu bez­
ustannie młody adwokat, rcy-

Wojna w Wietnamie
w oczach

dziennikarza

amerykańskiego
NOWY JORK (PAP)

Wtorkowy „New York World
— Telegram and Sun” zamieś­
cił korespondencję Jima Luca­
sa z Sajgonu. Oto jak wygląda
opis jednego z „wielkich zwy­
cięstw” odniesionych przez
Amerykanów w Wietnamie po­
łudniowym:

„Na miejsce przybyły heli­
koptery wyposażone w rakiety
i karabiny maszynowe... I oto

zapłonęła jedna wieś , po dru­
giej, w niebo uniosły się języ­
ki ognia i kłęby dymu. Ogłusza­
jący huk towarzyszy! strzałom
rakietowym, które zamieniały
domostwa chłopskie w perzy­
nę. Nie było dokąd uciekać
i nie było gdzie się ukryć. He­
likoptery nadlatywały bezu­
stannie, terkotały automaty.
Jedni ginęli tam, gdzie upadli,
inni rzucali się w wodę, by
tam znaleźć śmierć.

Potem wszystko umilkło. Z
dołu dobiegał syk płomieni,
z góry — oddalający się warkot
motorów. Następowała cisza.
Ludzie nie podnosili się — le­
żeli tam, gdzie padli, stopnio­
wo obejmowani przez płomie­
nie. Wkrótce wszystko stało
się jednym morzem płomieni".

Przytoczony opis wyraźnie
wskazuje, że osławione „zwy­
cięstwa” nie są niczym innym,
jak tylko barbarzyńskim znę­
caniem się nad bezbronną lud­
nością cywilną.

w kołach ONZ i stanowiło w

całym tego słowa znaczeniu
temat dnia.

Warto zwrócić uwagę, że
sala Zgromadzenia Ogólnego
była wypełniona podczas prze­
mówienia ministra Rapackiego
bardziej niż normalnie.

Panuje zgodne przeświad­
czenie, że było to jedno z

pierwszych wystąpień w obec­
nej debacie XIX sesji Zgro­
madzenia Ogólnego NZ., za­
wierające konkretne nowe

elementy.

Zachodnioniemiecki

„korpus pokoju"
BONN (PAP)

Organizacja pn. „Niemiecka
Służba Rozwojowa”, .stworzona w

NRF na wzór osławionego ame-

kańskiego „korpusu pokoju” roz­
szerza obecnie akcję doboru pra­
cowników. Głównym celem orga­
nizacji jest niesienie pomocy

kołom rządzącym Bonn w urze­
czywistnianiu ich planów ekono­
micznej i politycznej infiltracji
do młodych niepodległych państw
Afryki, Azji i Ameryki Łaciń­
skiej.

/Wctsz komentar

Odznaczenia za

„Czwórbój Przyjaźni”
W Warszawie odbyła się uro­

czysta sesja podsumowująca
wyniki X Jubileuszowego
Czwórboju lekkoatletycznego
młodzieży szkolnej. W tej naj­
większej imprezie sportowej
dzieci na świecie brało już
udział ponad 7,5 miliona ucz­
niów!

Na sesji dokonano wręcze­
nia odznaczeń Frontu Jedno­
ści Narodu, ZHP, LZS i PZLA.
Z okręgu krakowskiego od­
znaczenia otrzymali: — MGR
MROCZKOWSKA, MGR KEL­
LER, MGR WIETRZNY, K.

SĄKOWSKI, R. KULIG, MGR
RÓŻAŃSKI i A. KASPRZYK.

Ponadto wszystkim najlep­
szym zespołom szkolnym w

powiatach zostały przyznane
dyplomy, które zostaną wy­
słane do nich przez inspekto­
raty oświaty.

Przypominamy, że czwórbój
w 1964 r. wygrała szkoła pod­
stawowa w Jaworznie (naucz,
w.f. Adam Kasprzyk).

... "’3U....... '■" .. ....... ..

imprezy SWOS
na lodowisku

Jak zapowiadaliśmy na sztucz­
nym lodowisku w Krakowie od­
były się zawody łyżwiarskie orga­
nizowane przez Szkolny Wojewódz­
ki Ośrodek Sportowy.

W konkurencji dziewcząt o „Błę­
kitną Sztafetę” zwyciężył zespól
szkoły podstawowej nr 10 pr^ed
szkołą nr 9 1 szkołą nr 14.

Konkurencja chłopców o „Złoty
krążek” 1. szkołą podstawowa nr

90, 2. szkoła nr 89, 3. szkoła nr 22.

Zwycięskie drużyny w nagrodę
wezmą udział w specjalnie dla
nich zorganizowanej wycieczce do

Zakopanego.

Ze sportu akademickiego
Politechnika Krakowska zaprosi­

ła swych kolegów z Częstochowy
na rozegranie paru spotkań spor­
towych.

Pojedynki zakończyły się poło­
wicznym sukcesem krakowian. W

koszykówce Kraków wygrał 86:72,
a w siatkówce zwyciężyła Często­
chowa 3:1. "

Po pierwszej rundzie międzywy­
działowej ligi siatkówki Politech­
niki Krakowskiej prowadzi Wydz.
Bud. Wodn. przed Wydz. Archi­
tektury i Wydz. Bud. Ląd.

♦
Okres przerwy świątecznej nie­

które kluby uczelniane wykorzy­
stują na zorganizowanie obozów.
I tak narciarskie obozy szkolenio­
we organizują: UJ - w Zakopa­
nem, WSR - w Nowym Targu, Po­
litechnika - na Bukowinie.

zagra-
Haekkerup (po
na lotnisku w

list otwarty
przez demon-

reprezentujących
zachodnioniemiecki

Duński minister spraw
nicznych Per

lewej) czyta
Kopenhadze
wręczony mu

strantów,
duński 1
ruch na rzecz zakazu broni

nuklearnej, przed swym odlo­
tem 14 bm. do Paryża na se­
sje Rady Ministerialnej NATO.
Pd prawej —• demonstranci
przed dworcem lotniczym w

Kopenhadze.
CAF — Photofax

różniąjący się już z daleka,
swym zielonkawym płaszczem,
niebieskim golfem i wszędzie
noszoną żółtą teczką. Chodzą
tak od 2 dni, ramią w ramią
— rzadko, prawie nigdy nie
prowadzą miądzy sobą roz­
mów, oczywiście w miejscach
publicznych. Lucas jest wszę­
dzie tam — gdzie kierują
się kroki całej ekipy. Milczą­
cy, obojętny, nie zabierający
głosu w rozmowach ekipy, ja­
kie zdarzy się czasami
łamkowych sytuacjach
serwować i podsłyszeć.

Jak się czuje podczas
podczas odwiedzin

_

dobrze mu znanych miejsc za­
głady? Nawet jednej sylaby
odpowiedzi na ten temat nie
można wyczytać z tej jedno­
stajnie opanowanej twarzy. W
jednym tylko wypadku pozwo­
lił sobie zainicjować coś na

kształt prywatnej wizji. W
Brzezince. Wraz z adwokatem
udał się wtedy do jednego z
baraków na obozie żeńskim.
Czego szukał? Co sprawdzał?
Jakie wspomnienia skierowa­
ły go do tego bloku? I czy
były to tylko wspomnienia?

MARIA SZELINGOWSKA

to u-

zaob-

wizji,
tych, tak

Na marginesie

paryskich obrad
NATO

Ogólnopolski szkolny
turniej siatkówki

Zarząd Główny SZS organizuje
w dn. 21 i 22 bm. turniej pliki
siatkowej dla najlepszych drużyn
szkolnych. Turniej Juniorek odbę­
dzie się w Lublinie, okręg kra­
kowski będzie reprezentować MKS

Nawojka Nowy Sącz. Turniej ju­
niorów - w Wołominie, barw kra­
kowskich bronić będzla MKS Tar­
nów.

Walne zebranie AZS

Zarząd klubu międzyuczelnianego
AZS Kraków zawiadamia, że w

dniu 17 bm. o godz. 17.30 w sali
Klubu Studenckiego Żaczek Al. 3

Mają odbędzie się walne zebra­
nie sprawozdawczo-wyborcze AZS

KrąJjów.

PARYŻ (PAP)
poniedziałek wieczorem od-

slę spotkanie ministrów
W. Spotkanie dżudo

Wisła—Wissenschaft Lipsk 0:5

W

było
spraw zagranicznych USA,
Brytanii, Francjb i Niemiec za­
chodnich, na którym omówiono

problem Niemiec i Berlina. Szcze­
gółów rozmów nie podano. Nie­
mniej jednak korespondenci ag.
prasowych podają, że • głównym
przedmiotem rozmów była propo­
zycja Schroedera w sprawie po­
wołania stałego organu złożonego
z przedstawicieli byłych mocarstw

okupacyjnych w Niemczech, tzn.

USA, W. Brytanii, Francji i
ZSRR. Zdaniem tego organu by­
łoby przede wszystkim badanie

problemu niemieckiego pod ką­
tem zjednoczenia Niemiec.

Z relacji tych można wycią­
gnąć wniosek, że ministrowie
trzech mocarstw zachodnich nie

byli zachwyceni propozycją NRF.

Zgodzili się oni na kontynuowa­
nie rozmów na ten temat na

marginesie sesji Rady NATO.

Międzynarodowe spotkanie
dżudo Wisła — Wissenschaft
(Lipsk) zakończyło się porażką
krakowian 0:5. Goście stano­
wili wysoką klasę, posiadając
tak świetnych zawodników jak
Daffler czy Hoviller.

W pierwszych walkach wl-
ślacy mieli za dużo respektu
dla renomowanych przeciwni­
ków, przegrywając nieznacznie
swe pojedynki. Najpiękniejsze
walki stoczyli: Łaksa — Dass-
ler i Kalina — Hoviller.

Wyniki (na pierwszym miej­
scu krakowianie): waga piór,
kowa Podgórski — Richter,
waga lekka: Łaksa — Dassler,

waga średnia: Suchan — Mey­
er, waga półciężka Kluba -

Lindner, waga ciężka: Kalina
— Hoviller (zwycięstwa odnie­
śli zawodnicy NRD).

Poza konkursem Sołtyklewicz
(Wisła) wygrał z Gaeblerem
(Wissenschaft). Sędzia gł. dr
Hopek.

Przypominamy, że Wissen­
schaft przed przyjazdem do
Krakowa pokonał w Warsza­
wie AZS AWF 7:3.

Dziś w sali MDK ul. Kro­
woderska 8 odbędzie się spot-

Ci najcelniej rzucają
do kosza

Po ostatniej serii spotkań
I ligi koszykówki mężczyzn w

tabeli najlepszych strzelców
zdecydowanie prowadzi Nar-
towski (AZS AWF) 223 pkt
(średnio 25 pkt w jednym
spotkaniu).

Na liście tej nie brak kra-
kowian, Langiewicz (Wisła)
zajmuje czwartą pozycję 184
pkt (drugi Olszewski (AZS)
posiada na swym koncie 194
pkt, a trzeci Młynarczyk (Wy­
brzeże) — 189.

Na szóstym miejscu znaj­
duje się Włodarczyk (Sparta
N. Huta) 166 pkt a na dziesią­
tym — Winnicki (AZS Kra­
ków) 143 pkt.

kanie Wissenschaft — MKS
MDK (drużynowy mistrz Pol­
ski juniorów). Początek godz,
15.30.

WASZYNGTON (PAP)

Premier W. Brytanii
odwiedzj_ NRF w styczniu

BONN (PAP)
Kanclerz Erhard oznajmił we

wtorek na konferencji prasowej,
iż premier rządu brytyjskiego,
Harold Wilson przybędzie z wi­
zytą do Bonn 22 stycznia 1965 r.

Dodał on, Iż inicjatywa tej wizy­
ty wyszła od premiera Wilsona.

»Zielona Europa«
zrodziła się w bólach

Dezaprobata wobec WSN
o

BRADY sesji Rady NATO rozpoczęte
wczoraj w Paryżu nie przyniosą
żadnych rewelacji i na obradach

tych nie zapadną ważniejsze decyzje do­
tyczące funkcjonowania, czy też strategii
Paktu Północno-Atlantyckiego. Wysuwa­
jąc tego rodzaju przypuszczenia komen­
tatorzy zachodni opierają się na fakcie,
iż żadna z delegacji nie przywiozła do
Paryża na 3-dniowe obrady jakichkol­
wiek propozycji zmierzających w kierun­
ku reorganizacji NATO.

W poniedziałek, w przeddzień rozpo­
częcia obrad, minister spraw zagranicz­
nych Kanady, Martin, po rozmowie z fran­
cuskim kolegą, Co<uve de Murville’em,
oświadczył, że Kanada nie zamierza przy­
stąpić do wielostronnych sil nuklearnych
W takiej formie, jaką proponują Ame­
rykanie. Tak więc wśród innych sojusz­
ników Stanów Zjednoczonych niechętnie
odnoszących się do projektów amerykań­
skich, dotyczących WSN, znalazła się osta­
tnio Kanada.

Pierwszoplanowym, tematem prasy na

Zachodzie jest w dalszym ciągu koncep­
cja amerykańsko-niemiecka, utworzenia
atlantyckiej siły nuklearnej. Nic więc
dziwnego, że z okazji rozpoczętej wczo­
raj sesji Rady NATO uwaga ta w dal­
szym ciągu skupia się na tych zagadnie­
niach. Wiele mówi się o roli Anglii, która

odegrać ma rolę zmodyfikowanego konia
trojańskiego, w którym wjedzie do obo­
zu niechętnych, tak uparcie lansowana
przez rządy USA i NRF stara propozycja
WSN.

Według zgoła odmiennych opinii — an­
gielski koń trojański ma wywieźć
pierwotną koncepcję' z obozu zaprzyjaź­
nionych.

Temu ostatniemu celowi ma służyć pro­
pozycja premiera Wielkiej Brytami, Wil­
sona, który otrzymał zgodę od Ameryka­
nów na modyfikację projektu WSN. An­
glia ma również określone zadanie w

tej mierze. Ma ona przekonać opornych
i niechętnych partnerów z NATO do „no­
wej” formy wielostronnych sił jądro­
wych, opracowanej przez Anglików.

Ta innowacja, zaakceptowana przez An-
glosasów, jest jednak nie po myśli za­
chodnio niemieckich militarystów. Pod na­
ciskiem Waszyngtonu — wszakże — jak
twierdzi się w kołach politycznych Lon­
dynu — Bonn będzie muslało skapitulo­
wać.

Oczywiście propozycje zgłoszone przez
premiera Wilsona nie są jeszcze w tej
formie zaakceptowane przez Labour Par­
ty. Zwycięstwo Partii Pracy w Anglii
osiągnięte zostało m. in. na skutek nega­
tywnej postawy jej kierownictwa wobec
planu utworzenia WSN. Nastroje w La­
bour Party nie zmieniły się i nie tylko
szeregowi jej członkowie są negatywnie
nastawieni wobec koncepcji tworzenia
WSN, ale również i brytyjska opinia pu­
bliczna domaga się od swojego rządu, aby
kategorycznie odciął się od planów ame­
rykańskich. Tak więc Harold Wilson
liczyć się musi z nastrojami w łonie wła­
snej partii, a szczególnie z lewym jej
skrzydłem.

Z punktu widzenia militarnego — jak
twierdzą rzeczoznawcy na Zachodzie —

utworzenie takich sił nie miałoby żadne­
go znaczenia. Natomiast reperkusje poli­
tyczne doprowadzić by mogły w stosun­
kach rąiądzy Wschodem i Zachodem do
niepożądanych następstw. W przewidy­
waniu tego właśnie Belgia, Norwegia,
Włochy, czy Kanada wyrażają' swoją
dezaprobatę.

Poticierdzeniem tej tezy było wczoraj­
sze wystąpienie polskiego ministra spraw
zagranicznych Adama Rapackiego na fo­
rum ONZ, który jasno i dobitnie zdefi­
niował stanowisko państw socjalistycz­
nych wobec politycznych i wojskowych
koncepcji wyrażonych w planach WSN.

ARTUR PODKOWA

*

W belgijskim Muzeum
Wojskowym znajduje się
samolot typu SV-4, któ­
rym w roku 1941 uclekli z

Belgii do Anglii dwaj lot­
nicy i generał Donnet —

obecny dowódca lotnictwa
belgijskiego i major rezer­
wy Divoy. Obecnie obaj
oficerowie zjawili się w

Muzeum i pozują do zdję­
cia przy samolocie, któ­
rym uciekli hitlerowcom

przed 23 laty.
Fot. — CAF

Ministrowie EWG osiągnęli porozumienie
w sprawie jednolitych cen zboża

PARYŻ (PAP)
We wtorek rano ministrowie

krajów EWG po kolejnej nie
przespanej nocy zdołali o-

siągnąć porozumienie na te­
mat zjednolicenia cen zbóż w

ramach wspólnego rynku.
Rokowania trwały 13 mie­

sięcy. Wprowadzenie jednoli­
tych cen w 6 krajach wspól­
nego rynku wymagało podwyż­
szenia cen zbóż we Francji
1 poważnego obniżenia tych
cen w NRF.

Wspólna cena na pszenicę
wynosić będzie 425 marek za-

chodnioniemieckich za tonę (o-
becria cena we Francji wyno­
siła395md,wNRF—475
md). Termin realizacji tych
postanowień ustalono na 1
lipca 1967 r. Aby pokryć szko­
dy, jakie poniosą zachodnionie-
mieccy producenci zboża, part­
nerzy NRF wpłacać mają do
„europejskiego funduszu o-

rientacji i gwarancji” kom­
pensację dla NRF. Republika

Wzrost przestępczości
w USA

„Erenlng Star” blje na alarm
z powodu zatrważającego wzrostu

przestępczości w USA, zwłaszcza
wśród młodzieży, przede wszyst­
kim w małych miasteczkach, osie­
dlach wiejskich.

Artykuł przytacza dane raporty
FBI świadczące, że w ciągu pierw­
szych 9 miesięcy br. „liczba po­
pełnionych przestępstw wykazała
zatrważający wzrost

porównaniu z tym
sem roku 1963”.

W okresie tym
wzrost wykazały przestępstwa na

tle seksualnym. - O33proc,w
osiedlach podmiejskich 1 o 32 — w

okręgach wiejskich. Wielkie miasta
z 17 proc, wzrostem przestępczoś­
ci tego rodzaju - dodajo autor -

„były znacznie bezpieczniejszym
miejscem dla młodych kobiet”.

„Stany południowo-wschodnie —

podkreśla się w artykule - wysu­
nęły się na czoło szokującym 20

proc, wzrostem liczby wszystkich
kategorii przestępstw objętych ra­
portem”, który Jednak pomija ta-

kle zbrodnie, Jak
bomb pod kościoły
rzyńskie. „Gdyby
stwierdza autor —

dnia byłby rzeczywiście niepraw­
dopodobny”.

podkladanle
1 domy ma­
je dodano »

bilans poin­

»!•
o 13-proc. w

samym okre-

największy

Federalna otrzyma z „wspól­
nej skarbonki" kwotę 1.100 mi­
lionów marek zachodnionie-
mieckich rozłożoną na okres
3 lat, tzn. od 1967 r. (daty, w

której zaczną obowiązywać
wspólne ceny) do 1970 r.

Kompensację otrzymają
również chłopi włoscy.

Ministrowie uchwalili rów­
nież specjalne podatki, ob­
ciążające import owoców 1 wa­
rzyw z krajów nie należących
do wspólnego rynku, celem o-

chrony włoskiej produkcji.
Układ przewiduje możli­

wość rewizji cen zbóż przed
1 lipca 1966 r. w wypadku,
gdyby doszło do poważniej­
szych zmian kosztów i cen w

tym okresie.
Ustalenie wspólnej ceny

zbóż w pewnym stopniu ogra­
nicza teren wspólnego rynku
dla tak wielkich producentów
jak Kanada 1 UBA.

Mimo osiągniętego kompro­
misu wypowiedzi uczestników
negocjacji nie są entuzjastycz­
ne.

22.700 osób dziennie

jeździ kolejkami linowymi

Wszystkie urządzenia lino­
we w kraju będą w tym se­
zonie przewozić dziennie
22.700 pasażerów. Najwięcej
w Zakopanem — 8800 osób,
Beskidy — 5200, Karkonosze
— 4720, Krynica — 4000.

W Zakopanem i tej zimy
hie będą czynne dwa wyciągi
narciarskie — na stoku slalo­
mowym na Nosalu i na hali
Kondratowej. Oba te wyciągi
od dwóch lat czekają na prze-,
budowę.

Drugi sparring

polskich koszykarzy
Polscy koszykarze, przeby­

wający w Krakowie, rozegra­
li wczoraj w hali Wisły dru­
gie spotkanie sparringowe,
tym razem z drużyną mistrza
Polski Wisłą. Krakowianie za­
grali bardziej ambitnie i od­
nieśli nieznaczne zwycięstwo
80:79 (45:41).

Punkty dla kadry polskiej
zdobyli: Likszo 15, Wichowskl
14, Pstrokońskl i Olejniczak
po 11, Piskun i Łopatka po 8,
Dregler 6, Czernichowski,
Blauth i Perka po 2.

Wisła: Langiewicz 26, Wój­
cik St 16, Wójcik J. 12, Ma-
lec 11, Michałowski 8, Piotro­
wski 4, Niewodowski 2, Słoto,
łowicz 1. Sędziowali pp. Bo­
jarski i Łopatka.

W 469-neJ grze jublleu-
■ ■owej

„LAJKONIKA’'’
(twierdzono:
U wygranych z 4-ma trafie­
niami po 2.993,— zl; 4.240 wy­
granych z 3-ma trafieniami

po 52,— zł| 62.451 wygranych
z 2-ma trafieniami po 5,— zł;
165 premiowanych wygranych
z 3-ma trafieniami z dodatko­
wą po 152,— zł; 3.634 premio­
wanych wygranych z 2-ma
trafieniami z dodatkową po
20,— zł.

Porażka Podhala

W spotkaniach I ligi hokeja na

lodzie w Warszawie Legia poko­
nała Podhale 3:1, w Katowicach
Baildon doznał porażki z GKS
Katowice 3:4.

Hokeiści Naprzodu Janów prze­
grali na własnym lodowisku i
ŁKS-em 3:5

Przyjdź do świetlicy
Cracovii

Dziś w świetlicy Cracovll ul.
Manifestu Lipcowego 27 odbędzie
się prelekcja red. T . Sikorowskie­
go pt. „Dobre maniery na co-

dzień’, początek godz. 17 .

Jutro 17 bm. o godz. 18 zostaną
w tej świetlicy wyświetlone filmy;
„Z Mont Blanc na nartach” (spor­
towy), „Rejs do Indii” (turystycz­
ny) 1 „Czerwony kwiat” (rozryw.
kowy).

Wstęp na obie Imprezy - wolny,

Ciekawostki sportowe

Gronu Pedagogicznemu i Młodzieży Liceum

Ogólnokształcącego w Chrzanowie, Szkole Pod­
stawowej nr 3, Zas. Szkole Międzyzakładowej
w Oświęcimiu, ZHP w Chrzanowie, POP PZPR,
Radzie Zakładowej i Pracownikom ZPiUT

„Społem" w Oświęcimiu oraz wszystkim, którzy
wzięli udział w pogrzebie przedwcześne zmarłej

najdroższej Córki GRAŻYNKI
okazali serdeczne współczucie

i pomogli w ciężkich dla nas chwilach,
składamy gorące podziękowanie

RODZINA KASPERKIEWICZóW
Chrzanów — Kroczymiech

3

Cassius Clay zawodowy
bokserski mistrz świata
wszechwag twierdzi, że jeszcze
przez 10 lat będzie najlep­
szym na świecie. „Najpierw
pokonam Listona — oświad­
czył on dziennikarzom — a

potem rozprawię się z pozo­
stałymi rywalami".*

Rywal Clay’a — Sonny Li-
ston ma trudności ze znalezie­
niem odpowiednich sparring-
partnerów. Nawet 40 dolarów,
które oferuje on swym tre­
ningowym przeciwnikom ni­
kogo nie nęci. *

Świetna holenderska łyź-
wiarka Dijkstra wycofała tlę
ze sportu i już w najbliższym
czasie wystąpi w programie
jednej z lodowych rewii.*

1 lutego przyszłego roku,
sławny piłkarz angielski Mat-
thews będzie obchodził 50 ro­
cznicę swych urodzin. Dla ucz­

czenia tej daty jego klub Sto-
ke City rozważa projekt zor­
ganizowania meczu Anglii 1
drużyną złożoną z najsław­
niejszych gwiazd piłkarskich.

*

Międzynarodowa federacja
piłkarska oświadczyła, że nie

zgadza się, aby podczas jakie­
gokolwiek meczu omijane zo­
stały piłkarskie przepisy. Ko­
munikat ten opublikowany
został po propozycji trenera

Harrery, który zaproponował
aby jego zespół „Inter” roze­
grał mecz z „Atletico Madryt”
bez przepisu o spalonym.

TOTO - LOTEK

Totalizator Sportowy zawiadamlOt
i& w zakładach Toto - Lotek 3
dnia 13 grudnia 1964 r. stwierdzo­
no: 2 rozw. z 5 traf. prem. - wygr,
po 1.000,000 zł, 1G2 rozw, z 5 traf,
zwykł. -- wygr. po 13.426 zł, 10.729

rozw. z 4 traf. — wygr. po 304 zł,
215.388 rozw. z 3 traf. - wygr. po
II Złe
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® 1 stycznia 1960 r. ZMS
zrzeszał 370 tys. członków,
30 czerwca 1964 r. liczył
już 800 tys. dziewcząt i
chłopców, skupionych w

ponad 33 tysiącach grup
działania. Krakowski ZMS,
to blisko 70 tys. członków
i ponad 8 tys. grup.

• W okresie 1959—1964 r.

ZMS rekomendował do partii
przeszło 100 tys. swoich ak­
tywistów. Dane dla Krako­
wa i województwa — po­
nad 5,5 tys. młodych kan­
dydatów.

• Na początku 1960 r.

6.300 brygad produkcyjnych
liczyło 67 tys. uczestników.
Aktualnie w 45 tys. bryga­
dach pracuje ok. 400 tys.
osób. W Krakowsklem 1350
zespołów zdobyło tytuł
Brygady Pracy Socjalisty­
cznej, ubiega się o to wy­
różnienie 2.500.

® ZMS sprawuje patro­
nat nad takimi obiektami
5-latki jak Płock, Turoszów*
ROW, Tarnobrzeg, Lublin,
Konin, Puławy. W Krako­
wie ZMS-owcy z Przedsię­
biorstwa Budowy Huty im.
Lenina objęli patronat nad
budową tlenowni. Szereg
innych' organizacji przyjęło
na siebie podobne obowiąz­
ki np. odnośnie produkcji
eksportowej.

® W kraju istnieje 400
klubów ZMS. Krakowski
ZMS prowadzi samodzielnie
22 kluby, 32 wspólnie z in­
nymi organizacjami, w 33
zabezpiecza działalność pro­
gramową.

• W poprzedniej olim­
piadzie wiedzy o Polsce
i świecie współczesnym
wzięło udział ok. 800 tys.
uczniów szkół średnich. W
Krakowie i województwie
blisko 50 tys.

® W całym kraju działa
56 studenckich ośrodków
dyskusyjnych (SOD). W
Krakowie ” 7.

Między Innymi
„Faraon" ] „Popioły”

1 przyszłym roku
— 26 polskich

filmów
'

Frzyazloroczny plan produk­
cyjny naszej kinematografii,
przewiduje zrealizowanie 26

filmów długometirażowycłi,
Wśród nich 2 filmów doku­
mentalnych. M. in. zakończo­
na zostanie realizacja z nie­
cierpliwością oczekiwanych
„Popiołów”, „Faraona”, „Rę­
kopisu znalezionego w Sara-

gossie” oraz nakręcanego
.Wspólnie s filmowcami ra­
dzieckimi obrazu „Lenin w

polsce”,
, Polska kinematografia wy­
produkuje również w przysz­
łym roku <82 filmy średnio-
t krótkometrażowe. Wśród
nich będzie m. in. lii filmów

dokumentalnych, 148 oświato­
wych i 42 filmy tabularne wy­
produkowane specjalnio na u-

tytek telewizji.
i Jak się ocenia, przyszłorocz­
na produkcja kinematografii
polskiej wyczerpuje jej moż­
liwości. Rozmiary produkcji

filmowej w Polsce są bowiem

ograniczone nie tylko mocą

produkcyjną, która nb. ma je­
szcze pewne rezerwy, (ale tak­
ie liczbą .scenariuszy, silą śro­
dowiska twórczego, ilością wy­
kwalifikowanych kadr. Istnie­
jące rezerwy w bazie produk­
cyjnej zostaną wykorzystane
aa użytek produkcji filmów

jtelewizyjnych.
Krótko jeszcze o filmowym

Imporcie. Do rozpowszechnia­
nia przekazanych zostanie w

roku przyszłym 180 filmów fa­
bularnych długometrażowych,
wykonanych na taśmie 35 mm

brąz 104 filmy fabularne zrea­
lizowane na taśmie 16 mm

i Wykorzystywane głównie w

j jdnach wiójsW®**1- (A.W)

Zakłady Mechaniczna —

Precyzyjne „Błonie” znane

są przede wszystkim z pro­
dukcji zegarków. Wytwarza
się tutaj jednak 1 Inne ar­
tykuły. Na przykład tar­
czo telefoniczne. Początko­
wo wykonywane były w

ramach tzw. produkcji u-

bocznej. Później otrzyma­
ły znak najwyższej jakości
1 obecnie wytwarzane są w

Ilości 400,066 sztuk rocznie
(plan na rok 1965 przewi­
duje 660.000). Większość I

tego Idzie na eksport, m.

In. do krajów Ameryki
Łacińskiej, Związku Ra­
dzieckiego, Kanady, Gre­
cji, Turcji. Na zdjęciu:
Tarcze telefoniczne z Bło­
nia reprezentują wysoki

standard światowy.

wyliczać.Długo by tak
milionowej wartości zobo­
wiązania produkcyjne i
prace wykonane w czynie
społecznym; omawiać dzia­
łalność Ochotniczych Huf­
ców Pracy, szkolnych Kół
Młodych Racjonalistów, U-
niwersytetów Robotniczych,
zamierzenia zrealizowane
w ramach akcji letniej, wy­
niki starań o podniesienie

PUBLIKACJA
nie tylko

kwalifikacji zawodowych 1
wiedzy ogólnej młodzieży
robotniczej itd. itd.

szystkie te dane świad­
czą o niezaprzeczalnym
dorobku Zw. Młodz.

SocjaL, o pokaźnym
w nim udziale orga­
nizacji krakowskiej. Dowo­
dzą, że właściwie żadna
dziedzina zainteresowań
młodzieży nie jest ZMS
obca. Takiemu stwierdze­
niu nie przeczy bynajmniej
fakt występowania rozmai­
tych słabości w codziennej
praktyce. Choćby w rodza­
ju: uporczywego forowania
„żelaznych, etatowych”, zda
się niezastąpionych działa­
czy, posługiwania się utar.

tymi schematami 1 niewia­
ry w skuteczność nowych
form pracy, małej ofen-

CAP fot. Matuszewski

Gromadzka cegielnia w Szczyrzycn. Produkowała cegłę dla

całej okolicy, z cegły tej zbudowano Dom Gromadzki,
Ośrodek Zdrowia, parę szkól w okolicy, wiele domów 1 za­
budowań gospodarczych. GRN miała ponadto dodatkowy
dochód: 60—130 tys. zł zysku rocznie. Dobrze gospodarzono,
obecnie urządzenia wielu cegielni niszczeją. Postulujemy
ponowne uruchomienie nieczynnych cegielni, a także w

wielu wypadkach — przekazanie Ich bezpośrednio gromadz­
kim władzom. Nic nie stoi temu na przeszkodzie.

Fot. Otto Link

sywności wobec młodzieży
stojącej na uboczu.

Okazją do trzeźwej oce­
ny pozytywów i braków
stała się dyskusja nad ma­
teriałami XV Plenum KC
ZMS i tak ją potraktowała
chyba zdecydowana więk­
szość grup działania. Dys­
kusja przysporzyła intere­
sujących postulatów i
wniosków, a towarzyszyło

jej konkretne działanie w

postaci kontynuowania zo­
bowiązań produkcyjnych i
czynów społecznych, dal­
szych postępów w rozwoju
współzawodnictwa pracy,
pozyskania nowych człon­
ków (w okresie 2 miesięcy
liczba ZMS-owców w Kra-
kowskiem wzrosła o blisko
6 tys. osób), nowe ambitne
zamierzenia np. podpisanie
umowy o współpracy ZMS
Akademii Górniczo-Hutni­
czej z Lublinem czy Okrę­
gowego Komitetu Studenc­
kiego z organizacją ZMS
pow. chrzanowskiego. A je­
dnak przy okazji tej oko­
licznościowej publikacji
wypada wypomnieć spraw
kilka.

Za podstawową sła­
bość Związku uznano

niedomagania w pracy
ideowo-politycznej. Tą sła­
bością dotkniętych jest
wiele grup działania. Wciąż
jeszcze działalność ideowo-
polityczną utożsamia się li
tylko ze szkoleniem, Wie­
czorowymi Szkołami Akty­
wu. Nietrudno o przykła­
dy — z naszego krakow­
skiego podwórka ■— „zała­
twiania” działalności ideo­
wo-politycznej, np. w klu­
bie, poprzez spotkanie z se­
kretarzem komitetu powia­
towego czy dzielnicowego
partii, bądź prelekcją o sy­
tuacji międzynarodowej.
Nazbyt często traktuje się
te zagadnienia jako swoi­
stą, oderwaną od innych
dziedzinę działania, zapo­
minając, że wszelkie przed­
sięwzięcia produkcyjne,
społeczne, kulturalne nie
mogą być przysłowiową
sztuką dla sztuki, że o ich
wartości decyduje treść 1
świadomość. Nie najlepiej
pojęto rolę organizacji po­
litycznej i tam, gdzie cała
działalność sprowadza się
do" zebrań, zbierania skła­
dek i samego szkolenia,
prowadzonego w sposób
nieatrakcyjny, bez uwzglę­
dnienia faktycznych zain­
teresowań uczestni­
ków, j

Grupy 'działania ZMS 1-

stnieją w szkołach i
na wyższych uczel­

niach, w urzędach 1 zakła­
dach pracy. Natomiast u-

bożuchno przedstawia się
stan posiadania wśród mło­
dzieży, która nie pracuje i

nie uczy się. Z zamysłu
skupienia wokół Związku
właśnie tych „niczyich”
zrodził się projekt grup te­
renowych, stwarzających
możliwość pracy z młody­
mi w miejscu zamieszka­
nia. Starania w tym przed­
miocie podjął KD ZMS w

Nowej Hucie, można spot­
kać inne odosobnione przy­
kłady. Na palcach rąk zli-

■BI

czyłby komitety blokowe,
u boku których ZMS pod­
jął wysiłki, zmierzające do
roztoczenia wpływów nad
młodymi z danego osiedla
bądź ulicy. W sumie bar­
dzo niewiele zrobiono do­
tychczas dla młodych spod
przysłowiowych już budek
z piwem, dla wałęsających
się bez celu, wystających
w bramach, wysiadujących

CHŁOPSKIE CEGIELNIE i ROZSĄDEK

W Szreniawie pow. Miechów
PZGS uruchomił własną pro­
dukcję puataków 1 materiałów
budowlanych. Na zdjęciu: fra­
gment nowych urządzeń, przy­
gotowujących cement do pro­
dukcji dachówki. Zakład w

najbliższych tygodniach ma

podjąć produkcję gotowych,
urefahrykowanych obór na

4—8 sztuk bydła. Zjeżdżają tu

chłopskie furmanki z całego
powiatu, warto o podobnej
Inicjatywie pomyśleć także 1

w innych rejonach.
Fot. Otto Link

Zperspektywy miejskich rogatek przemiany te Imponują
pozornym rozmachem. Wystarczy wyjechać jedną z kra­
kowskich szos, na Chrzanów, Miechów czy Bochnię, aby

łatwo stwierdzić: — Wieś buduje, modernizuje się, przybywa
nowych budynków. Nowe węgły wpadają w oczy i wzrok
je szybciej rejestruje. Ile jednak ^przybywa nowych budyn­
ków, jakiej jakości 1 w jakiej proporcji do najpilniejszych
potrzeb? — od tej strony obraz wiejskiego budownictwa
jest mniej optymistyczny.

Na wsi opowiadają: „Łatwiej wygrać w „Toto-Lotka”, niż
postawić piec kaflowy”. Wiele urzędów trzeba odwiedzić nim
postawi się fundament, mijają często lata nim dom stanie
gotowy. Przybywa budynków nie dokończonych. Średnio pięć
lat, jak oceniają fachowcy, wznosi się nowy budynek. Wy­
dział Architektury i Budownictwa Prez. WRN w ub. roku
wydął 11.824 zezwolenia na budowę (w tym 6504 na budyn­
ki inwentarskie), ale wybudowano zaledwie 1/3 obiektów.
Długo, bardzo długo w wielu powiatach trzeba czekać na

efekty ulokowanych w budowie pieniędzy i, inwestycje te
często „zżerają gospodarstwa”. A to wcale nie taka błaha,
ani też —: tylko prywatna sprawa.

Potrzeby i możliwości
Trzeba tu odróżnić powiaty uprzemysłowione i gromady

chłopo-robotników, od rejonów rolniczych. Najlepsze warun­
ki mieszkaniowe istnieją w pow. chrzanowskim, oświęcim­
skim 1 wadowickim, ale i tu większość budynków stanowią
domy 1- i 2-izbowe. Wskaźnik zagęszczenia na mieszkanie
wynosi przeszło 4,6 osoby w skali wojewódzkiej. W takich
domach, pozbawionych kanalizacji, urządzeń sanitarnych i źle
wyposażonych mieszka jeszcze prawie 70 proc, ludności kra­
kowskiej wsi. W powiatach rolniczych (miechowski, proszo-
wicki, dąbrowski, tarnowski) 70—90 proc, istniejących do­
mów jest zniszczonych, wymaga kapitalnych remontów,
a część kwalifikuje się do szybkiej rozbiórki.

Aby utrzymać istniejący stan krakowska wieś powinna
budować około 5 tys. domów mieszkalnych, a ponadto —

12 tys. budynków inwentarsko-gospodarczyćh, których stan

jest szczególnie katastrofalny (np. pow. Miechów ok. 80 proc,
zabudowań starych i zniszczonych). Buduje się poniżej tych
norm, grubo poniżej wielu palących potrzeb. A jeśli uwzglę­
dni się poważne zadania rozwoju hodowli i produkcji rolnej
postawione przed krakowską wsią, pilną potrzebę budowa­
nia pomieszczeń dla tysięcy nowych sztuk bydła i trzody,
to obecne tern,po budownictwa na wsi musi budzić poważne
obawy. Tym bardziej, że szereg trudności nie wynika z żad­
nych, wyższych „racji stanu”, lecz wiąże się ściśle z woje­
wództwem Na ^poważne zmniejszenie ruchu budowlanego
wpływają utrudnienia związane z lokalizacją (realizacja
ustawy o planowej zabudowie wsi) i w równym stopniu —

po prostu brak materiałów budowlanych.
Po cegłą do Zielonej Gór,

Niestety, nie jest to tylko kiepski żart dziennikarza. Od
1960 r. w województwie odczuwa się brak materiałów ścien­
nych (pustaki, cegła), w ub. roku przydział cegły nie pokry­
wa! 59 proc., a pustaków SM 185 nawet 14 proc., zapo­
trzebowania, Niedobór tych materiałów w regionie aktualnie
ocenia się na 101,5 min jednostek ceramicznych, a połowę
tego niedoboru wiąże się z potrzebami wsi, Deficyt ten w br.
został pokryty przywozem materiałów z innych województw:
z katowickiego, opolskiego, warszawskiego, łódzkiego i zie­
lonogórskiego.

A co gorsza, warto także przypomnieć, został on wywołany
przez zlikwidowanie w regionie przed czterema laty:

-$■13 cegielni przemysłu ceramicznego (ponownie urucho­
miono siedem ciegielni, ale o bardzo małej wydajności);

•łjf- zakładu produkcji pustaków żużlo-cementowych „Alfą’*,
w Hucie im. Lenina (Wydział Produkcji Ubocznej);

śft zakładu pustaków w Jaworznie.

Łączna moc produkcyjna zamkniętych zakładów wynosiła
65 min jednostek ceramicznych, gdy tymczasem niedobór
w dostawach dla wsi oblicza się — na 50 min j. c. Te dwie
liczby mówią same za siebie. Są też i jnne aspekty tej spra­
wy: wiejski odbiorca jest zmuszany do płacenia dodatko­
wych kosztów za przywóz materiałów z innych województw*
trwa daleki transport, a braki wagonów powodują nieryt-
miczne dostawy. Dodajmy także od siebie: mając własne za­
soby, znaczne nadwyżki wolnych rąk do pracy w powiatach,
województwo importuje poważne ilości „robocizny” z de­
ficytowych pod tym względem regionów. Wydaje się, że zbyt
pochopnie podjęto w regionie pewne decyzje. Że konieczna
jest także bardziej sprawna koordynacja produkcji i zbytu
materiałów na szczeblu wojewódzkim, zwłaszcza, iż produk­
cją 'tą zajmują się zakłady podlegające aż 7 różnym resor­
tom! A gdzie kucharek sześć — tam nie trudno o paradoksy.

Bilanse nowych... dysproporcji
sprawą zaopatrzenia krakowskiej wsi w materiały budow­

lane zajął się ostatnio Komitet d/s Rolnictwa przy KW
PZPR. Zespół, który przeanalizował bilanse produkcji i zby­
tu, oblicza, że łączne zapotrzebowanie wsi w regionie na

materiały wynosi 264.8 min jednostek ceramicznych. Nakła­
dy na roboty budowlano-montażowe w budownictwie wiej­
skim w następnym roku wzrosną do 106,8 proc. Tymczasem
aparat zbytu potrzeby wsi w nowym bilansie ustalił na 214,3
min. j. c. (deficyt w bilansie wynosi więc 50,5 min j. c.),
a zaopatrzenie wsi w materiały ścienne wzrośnie tylko do
105 proc. A więc bilanse dysproporcji, czy też — niepełne

rozeznanie przez dystrybucję właściwych potrzeb wiejskiego
budownictwa? Wydaje się, raczej to drugie...

Komitet d/s Rolnictwa stwierdza we wnioskach: „Koniecz­
ne jest w chwili obecnej jak najszybsze dążenie do zmniej­
szenia istniejącego deficytu materiałów ściennych”. Możli­
wości złagodzenia niedoborów i narastających dysproporcji
tkwią w ponownym uruchomieniu zakładów zamkniętych
przed paroma laty: w Jaworznie, w Hucie im. Lenina,
w Krakowskich Zakładach Żelbetowych w Lęgu (wprowadze­
nie III zmiany), przez zwiększenie produkcji zakładów tak­
że przemysłu terenowego. Ponadto...

Postulujemy: uruchomić nieczynne cegielnie
Tym bardziej, że jak wynika z bilansów — mimo ewept.

wznowienia produkcji przez przemysł kluczowy — niedobór
materiałów nie zostanie w pełni zlikwidowany. Po drugie —

nieczynne cegielnie znajdują się. na terenach najbardziej de­
ficytowych w materiały ścienne, wreszcie — ponownemu ich
uruchomieniu sprzyjają ostatnio wydane zarządzenia o moż­
liwości przydziału węgla na ten cel i zmiana polityki po­
datkowej.

Czas w bardzo wielu dziedzinach nagli, warto więc już
teraz pomyśleć o nowym sezonie budowlanym i produkcyj­
nym 1965 r. Szanse zwiększenia produkcji istnieją* czekają
nieczynne cegielnie i czeka wieś, (nik)

w kawiarniach nad butel­
ką oranżady lub najtańsze­
go „jabcoka”. Jakże rzadko
właśnie ktoś z ZMS próbu­
je i m wskazać możliwość
innego spędzenia czasu. Ilu
działaczy Związku może

poszczycić się faktyczną
znajomością trosk i proble­
mów nurtujących tę mło­
dzież? A

Inna Sprawa. Na mocy
specjalnego porozumie­
nia doszło do tzw. podzia­

łu strefy wpływów — o -

kreślono granice wieku
młodzieży, pozostającej
przedmiotem zainteresowa­
nia ZHP i ZMS. Zbędne
uzasadniać potrzebę współ­
pracy. Istnieje — w założe­
niach. Zdarza się nawet, że
druhowie posiadający legi­
tymacje ZMS nie przyzna­
ją się do tego, a członkowie
ZMS nie ujawniają swej
przynależności do ZHP. A
przecież na pewno nie
przyniosłoby ujmy aktywi­
stom ZMS czynne zaanga­
żowanie w pracy „młod­
szej” organizacji. Wiele do
życzenia pozostawiają w

praktyce również stosunki
ZMS — ZMW, chociaż mo­
żliwości współdziałania
jest wiele, żeby wspomnieć
bodaj kapitalny problem
młodzieży dojeżdżającej ze

wsi do zakładów pracy.
Z pewnością i te proble­

my — obok wielu innych
— zostaną podjęte przez
delegatów w trakcie obrad
III Zjazdu ZMS, które roz-

poczną się 17 bm.

Zbigniew GUZOWSKI

Kronika

partyjna
Kampania sprawozdawcza

w organizacjach partyjnych —

trwa. A oto kilka relącji na

ten temat:

STARE MIASTO

Odbyły się 72 zebrania. Fre­
kwencja dobra, dyskusja in­
teresująca. W centrum uwagi
znajdują się: realizacja u-
cłiwał IV Zjazdu Partii, ocena

wykonania postanowień za­
wartych w uchwałach ubie­
głorocznych zebrań sprawo­
zdawczo - wyborczych, rozli­
czenie poszczególnych towa­
rzyszy z powierzonych im za­
dań. We wszystkich zebra­
niach biorą udział delegaci
na konferencję dzielnicową,
członkowie Komitetu i przed­
stawiciele komisji* KD.

ZWIERZYNIEC

Fabryka Narzędzi Chirurgicznych 1 Dentystycznych w Mi­
lanówku produkuje narzędzia stomatologiczne, igły lekar­
skie, strzykawki i zęby z tworzyw sztucznych i ceramicz­
nych. Wybudowana została przed czternastu laty i obecnie
zatrudnia ponad 850 osób. W przyszłym roku rozpocznie się
rozbudowa 1 modernizacja zakładów. Po jej zakończeniu

produkcja bardzo znacznie wzrośnie 1 będzie już mogła w

pełni pokrywać zapotrzebowanie krajowe na wytwarzane w

Milanówku asortymenty. Obecnie najbardziej deficytowym
artykułem są Igły do iniekcji. Dlatego w roku 1968 wytwa­
rzać ich się będzie trzy razy więcej aniżeli w br. Na zdję-
oiu montaż strzykawek. CAF — fot. Tymiński

Większość zebrań planuje
się na styczeń, a to w związku
z nasileniem konferencji sa­
morządów robotniczych, któ­
rym aktualnie organizacje
partyjne poświęcają wiele u-

wagi. Zebrania^ sprawozdaw­
cze odbyły się*m. in. w „Bi-
prostalu”, na dziś wyznaczono
termin zebrań w Krakow­
skiej Fabryce Aparatów Po­
miarowych i Krakowskim
Przedsiębiorstwie Budownic­
twa. W wyniku oceny doko­
nanej przez egzekutywę KD
w 14 organizacjach przepro­
wadzone zostaną zebrania
sprawozdawczo - wyborcze.
Przygotowania do zebrań są
poważnie zaawansowane. Or­
ganizacje otrzymały wytycz­
ne, materiały, odbyły się na­
rady środowiskowe sekreta­
rzy.

Każde ze-

przygotowanej w o-

uchwały IV Zjazdu
elektrowni Skawina
kampanii sprawo-
zgłoszono 17 dal-

KRAKÓW — POWIAT

Tu już właściwie półmetek
kampanii. Zebrania sprawo­
zdawcze ma za sobą 86 orga­
nizacji, w tym 32 zakładowe.
Przedmiotem szczególnej wa­
gi jest realizacja wniosków
przedzjazdowych.
branie kończy się podjęciem
uchwały,
parciu o

Partii. W
w toku
zdawczej
szych wniosków. Podczas ze­
brania sprawozdawczego w

Swoszowicach 9 miejscowych
nauczycieli otrzymało legity­
macje kandydackie, (zg)

Od szeregu lat poszczegól­
ne zakłady naprawcze ta­
boru kolejowego specjali­
zują się w określonych
dziedzinach remontów 1
produkcji części zamien­
nych. System ten dobrze
zdaje egzamin. I tak np. w

Mińsku Mazowieckim prze-
prowadzane są naprawy
taboru trakcji elektrycz­
nej a ZNTK w Poznaniu
będą remontowały tabor
trakcji spalinowej. Zakła­
dy naprawcze w Pruszko­
wie zaprzestają już obec­
nie napraw wagonów to­
warowych, a rozwijają re­
monty osobowych. Na
zdjęciu: specjalne wagony
motorowe do naprawy

sieci elektrycznej.
CAF — fot. Szyperko

Od kilku lat „Gazetą Krakowska” wraz

z Krakowskim Domem Kultury organizują
■wycieczki do zakładów prący naszego mia­

sta. Odwiedziliśmy już kilkadziesiąt różnych fa­
bryk, a ostatnio trafiliśmy do jedynego w Polsce
Zakładu Witraży 1 Oszkleń 'Artystycznych. To nie
zakład szklarski — to pracownia artystów wyci­
nających swoje dzieła z kolorowego szkła i Opra­
wiających je w ołów.

Sztuka barwienia szkła okiennego zakwitła
w średniowieczu, W gotyckich katedrach Francji
przetrwały prawdziwe skarby starego witrażu.
W krakowskich kościołach można prześledzić hi­
storię witrażu polskiego.

Zakład krakowski, który 12 lat temu przejęty
został przez Krakowskie Zakłady Szklarskie, zor­
ganizowany został przed 60 laty przez inż. Żeleń­
skiego (brata Boy’a). Prawie wszyscy artyści, któ­
rzy parali się w XX wieku witrażem współpraco­
wali z tym zakładem. Tu zmaterializowały się
witraże Wyspiańskiego, Mehoffera i innych. Za­
kład ma 15 złotych 1 kilkadziesiąt srebrnych me­
dali krajowych i zagranicznych, masę dyplomów
1 innych dowodów uznania. Tutaj właśnie po­
wstał witraż „Polska odrodzona” zdobiący nasz

pawilon na wystawie światowej w roku 1939.
Wszystkie wielkie świątynie w Polsce mają wi­
traże z krakowskiego zakładu..

A powstają te cuda w zwykłej kamienicy przy
ai. Krasińskiego. Są dziełem kilkunastu osób —

absolwentów uczelni artystycznych oraz pracow­
ników, z których kilku ma kilkudziesięcioletni
ataż pracy w zakładzie.

Na ścianach pracowni kartony — projekty wi­
traży w naturalnych wymiarach. W ciszy i sku­
pieniu wycina się kawałki z kolorowego szklą
1 oprawia Je w ołowiane ramki. W specjalnych
przegrodach leżą kolorowe tafle szklane, na sto­
łach wiązki ołowianych prętów. Reszta należy do
człowieka. Widzieliśmy projekty witraży na kar­
tonach, układanie fragmentów na atole 1 wresz­
cie niezwykłą metamorfozę gotowego witrażu
ustawionego w okiennym świetle. T

Szkło sprowadza się z Niemiec, Francji 1 częśclo.
wo z Huty w Jaśle. Za najlepsze uważane Jest
szkło z banieczkami powietrza, nierówne, Jednym
słowem podobne de starego. Ale dzisiaj nie
wszyscy potrafią wykonać takie „staro” szkło.

59 uczestników naszej wycieczki mogło dokład­
nie zapoznać się z metodami pracy tego niezwy­
kłego zakładu. Przewodnikami naszymi byli: dy­
rektor Krakowskich Zakładów Szklarskich Józef
Marendziuk, kierownik zakładu Henryk Czerwiń­
ski oraz artysta zajmujący się projektowaniem
witraży Władysław Jastrzębski.

W imieniu organizatorów | uczestników «ż

dziękujemy, (am)
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Studenci — członkowie ZMS z

Wyższej Szkoły Pedagogicznej od

szeregu lat utrzymują ożywione
kontakty z Hutą, „Semperitem”,
klubem „Gryf” przy Drukarni

Narodowej. Warto wspomnieć o

Inicjatywie utworzenia punktów
korepetytorskich oraz konsulta-

cyjno-powtórkowych dla mło­
dzieży szkół krakowskich. Oczy­
wiście reprezentanta WSP nie

mogło zabraknąć wśród delega­
tów. Jest nim studentka III ro­
ku Irena LEŚNIAK.
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Budżet i szkolnictwo

W dniu wczorajszym odby­
ła się sesja Dzielnicowej Ra­
dy Narodowej Grzegórzki.
Tematem obrad był projekt
planu gospodarczego i bu-

przewidziano 2,5 min złotych
kredytów na czyny społeczne.
Jest to 2,5 razy więcej, niż w

roku 1964.

Ogólnopolskie spotkanie
działaczy SAiW

Już trzeci rok z powodzeniem rozwija swą działalność na

terenie Krakowa — Klub Stowarzyszeni? Ateistówj Wol­
nomyślicieli. Coraz szersze jest j.go społeczne oddziaływa­
nie, coraz lepsze i efektywnie jsze formy pracy. Nic więc
dzjwncgo, że w ostatnich dniach właśnie krakowskiej pla­
cówce powierzono organizację ogólnopolskiej konferencji
z udziałem kierowników klu bów SAiW i stowarzyszeń
współdziałających.

To wyróżnienie znalazło
pełne uzasadnienie w trakcie
obrad, jako że wypracowany
w klubie przy Rynku Głów­
nym wzorzec programowego
działania stał się niejako dla
uczestników konferencji pod­
stawą do dyskusji na temat

metodyki i organizacji pracy.
Roboczy charakter spotkania
pozwolił uczestnikom skon­
frontować doświadczenia, za­
poznać się z nowymi koncep­
cjami klubowej pracy, któreUzyskane wyniki naucza-

dżetu jednostkowego oraz a- nia i wychowania
naliza nauczania i wychowa­
nia w szkołach podstawo­
wych, liceum ogólnokształ­
cącym i innych placówkach
oświatowo - wychowawczych
dzielnicy, za rok szkolny

1963/64. Omówiono też prze­
bieg realizacji reformy szkol­
nej oraz przygotowań do ro­
ku szkolnego 1963/64.

Po wysłuchaniu opinii Prezy­
dium i dokładnym rozważeniu,
radni uchwalili budżet dla Grze­
górzek w wysokości 63.395 tys.
zł. Tak po stronie dochodów, jak
i wydatków ustalona kwota za­
bezpieczy zasadniczo realizację
zadań gospodarczych. W budżecie

dowodzą
jakościwyraźnego wzrostu

oświatowo-
na terenie

minionym

Dobrze świadczy o działalności
ZMS Krakowskiego Przedsiębior­
stwa Budownictwa Miejskiego,
fakt zainicjowania współzawo­
dnictwa pracy, jak również to,
że 47 spośród członków organi­
zacji (na 65) uzupełnia wykształ­
cenie zawodowe i średnie. Funk­
cję sekretarza KZ ZMS w KPBM

pełni blacharz budowlany —

Franciszek BIEROWKA.
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Działalność ZMS w środowisku

młodzieży inwalidzkiej datuje się
właściwie od roku 1962 i nasta­
wiona jest głównie na przystoso­
wanie do nowych warunków ży­
cia. Środowisko to reprezentuje
Krystyna KARAŚ, ekonomista z

Okręgowego Związku Spółdzielni
Inwalidów w Krakowie.

wymagającemu przecież od-
blorcj' powinny zapewnić
wszechstronne korzyści, uła­
twić organizowanie sobia cza­
su. Uznano też, że tygodnio­
wy schemat imprez, stosowa­
ny w krakowskim klubie — a

uwzględniający w szerokim
zakresie problematykę filozo­
fii,, socjologii, religioznaw­
stwa, literatury, muzyki —

stanowi tu chyba najkorzyst­
niejsze, godne naśladownictwa
rozwiązanie, (jap)

PRZETARGI

Nr 299 (5236)

NAJLEPIEJ NA SPECJALNYM STOLIKU

IMPORTOWANYM MARKI „RAFENA
”

gdyż posiada on — odpowiednią mocną konstrukcję,
— odpowiednią wysokość (pozwalającą na wygodny odbiór

programu telewizyjnego),
estetyczny wygląda zewnętrzny — oraz

WMONTOWANY AUTOMATYCZNY GRAMOFON
ELEKTRYCZNY ZE WZMACNIACZEM.

Całość w cenie 950 złotych.
Sprzedaż na raty we wszystkich sklepach ZURiT-u

i branży specjalistycznej w całym kraju.

w okresie świąt
W NIEDZIELĘ 20 GRUDNIA

wszystkie sklepy będą otwarte w

godz. od 10 do 15, z wyjątkiem
sklepów mięsnych i piekarni. Ga­
stronomy czynne będą jak w

każdą niedzielę.
W PONIEDZIAŁEK 21 GRU­

DNIA otwarte będą sklepy mięs­
ne. Jedynie w restauracjach obo­
wiązuje w tym dniu zakaz poda­
wania dań mięsnych.

W DNIU 24 GRUDNIA wszyst­
kie sklepy będą czynne bez

przerwy do godz. 16 a sklepy
dyżurne do godz. 18. Zakłady
gastronomiczne będą otwarte do

godz. 18 a bary mleczne do godz.
17. Dyżurne gastronomy czynne
będą do godz. 20.

25 GRUDNIA wszystkie pla­
cówki handlowe i zakłady ga­
stronomiczne będą nieczynne z

wyjątkiem dyżurnych restauracji
czynnych w godz. od 10 do 20.

26 GRUDNIA zakłady gastrono­
miczne 1 kiosku „Ruchu” otwar­
te będą jak w każdą niedzielę.

27 GRUDNIA wszystkie placów­
ki będą otwarte jak w każdą nie­
dziele.

W DNIU 1 STYCZNIA 1965 T.

czynne będą jedynie dyżurne za­
kłady gastronomiczne.

W dniach 24 i 31 grudnia br.

obowiązuje zakaz i ograniczenie
sprzedaży i podawania napojów
alkoholowych w myśl odpowie­
dniej uchwały.

pracy placówek
wychowawczych
Grzegórzek. W

roku szkolnym, znacznie pod­
niósł się poziom wiadomości
uczniów. Ogółem w szkołach
podstawowych promowano
97,6 proc, uczących się, w li­
ceum 91 proc. Obok tego —

stwierdzono — daje się zau­
ważyć u wykładowców chęć
doskonalenia wiedzy, co nie
pozostaje bez skutku na wy­
niki nauczania. Inną sprawą,
którą również żywo intereso­
wali się radni, była reforma
szkolnictwa. I na tym odcin­
ku widać osiągnięcia, co nie
znaczy jednak, że wszystko
już zrobiono. Przed szkołami
stoi jeszcze ogrom pracy w

zakresie kształtowania świa­
domości społecznej i politycz­
nej. (jl)

Bilansujemy rok 1964

»Miraculum«
milioner eksportowy
tym wypadku próba bi-W

lansu roku 1964 jest jak naj­
bardziej na czasie. Właśnie
wczoraj załoga fabryki „Mira-
culum” zakończyła bowiem,
na 16 dni przed terminem, re­
alizację zadań bieżącego roku.
Do końca grudnia wartość po­
nadplanowej produkcji wynie­
sie 7 min zł.

Jaki jest dorobek fabryki za

ostatni rok? Przede wszystkim
ten że „Miraculum” stało się
eksportowym milionerem.

MAŁA KRONIKA
miejsce w literaturze”.
N. Hucie otwarcie wystawy: .Reprodukcje
terenu dzisiejszej Rumunii — UNESCO.

literackiej” w klubie przy ul. Krupniczej
będzie mówił „O kierunkach

© Godz. 18 w auli UJ P. R. Chatel, radca kulturalny Ambasady
Francuskiej w Warszawie omówi (po francusku) Powieść krymi­
nalna we Francji i jej

© W Klubie MPiK w

sztuki starożytnej z

o godz. 18.
© W ramach „Środy

o godz. 19, prof. H . Markiewicz

współczesnych badań literackich”.
© O godz. 19.30 w klubie Pod Jaszczurami spotkanie z kiero­

wnictwem GORP-u oraz ratownikami.
© W Domu Technika o godz. 18.30, odczyt doc. dr inż. T . Kan-

tarka „Problematyka i obiektywne tezy postępu budownictwa

uprzemysłowionego”.
© W KTF przy ul. Stolarskiej 9 o godz. 19 prelekcja prof. ASP

J. Wernera „Techniki grafiki artystycznej w procesie rozwojo­
wym — narodziny fotografii”.

• W klubie SAiW o godz. 19 „Główne problemy życia kultural­
nego Krakowa” omówi mgr F. Kuduk.

© W klubie „Bałamutka” o godz. 11, odczyt lat. Kalamusa „Za­
bytki i nowoczesność Holandii”.

© 17 bm. o godz. 19 w Klubie Miłośników Muzyki, spotkanie t

wybitnymi artystami: dyrygentem Jerzym Semkowem 1 śpiewa­
kiem Andrzejem Hlolskim.

Sprzedawane do ZSRR, Cze­
chosłowacji, NRD, Węgier, Ju­
gosławii, Kanady, USA j
Szwecji kosmetyki przyniosły
naszej gospodarce 10 min zł
dewizowych.

Ważnym dorobkiem roku,
który mija, jest w „Miracu-
lum” szereg usprawnienień
organizacyjno - technicznych.
M. in. zmechanizowano tran­
sport wewnętrzny. Przy bar­
dzo pracochłonnej produkcji
szamponu i olejku do opalania
wprowadzono usprawnienie,
które niemal 3-krotnie zwięk­
szyło wydajność. Wprowadzo­
no system taśmowy przy pro­
dukcji pudru w kremie i wie­
le jeszcze innych usprawnień
technicznych na innych sta­
nowiskach pracy.

Dorobek roku 1964 to także o-

pracowanie przez zakładowe
laboratorium nowych kosme­
tyków: mleczka różanego, kre­
dek luksusowych, kremu
„Ron”, wód „Hobby” i „Mis­
ter” oraz pasty do prania „Mi-
rapol”. Do końca roku opusz­
czą fabrykę jeszcze dwie no­
wości: szampon „Diana” i płyn
do mycia naczyń. Warto chyba
również wspomnieć, że w ro­
ku 1964 fabryka już po raz

drugi zajęła II miejsce w kon­
kursie na najkulturalniejszy
zakład pracy w województwie
krakowskim.
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Biuro Wystaw Artystycznych — w Krakowie, plac
Szczepański 4 — ogłasza, że w dniu 29 grudnia 1964 r.,
o godzinie 9, w lokalu Biura Wystaw Artystycznych
— w Krakowie, plac Szczepański 4 — SPRZEDA
W DRODZE PKZFTARGU OGRANICZONEGO sa­
mochód furgon marki „Nysa”. — Cena wywoław­
cza 50.000 zł.

Uczestników przetargu obowiązują postanowienia
Zarządzenia Ministra Komunikacji MP nr 66/60, poz.
315. — Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywo­
ławczej należy wpłacić do kasy Biura w przed­
dzień przetargu. \

Oględzin pojazdu można dokonać codziennie od
dnia 21 grudnia 1964 r., od godz. 10 do 13, w Biurze

Wystaw Artystycznych — w Krakowie, plac Szcze­
pański 4. K-9992

Fabryka Śrub w Żywcu - Sporyszu — OGŁASZA
PRZETARG na usługi transportowe na terenie Żyw­
ca (wraz z ekipą załadunkową), jak: przewóz tro­
cin, cegły, gliny, kompletów skrzynkowych, drob­
nicy itp.

Przetarg odbędzie się w dniu 29 grudnia 1964 r.,
o godzinie 10, w budynku administracyjnym Fa­
bryki Śrub, pokój nr 2.

Oferty pisemne można przesyłać lub składać oso­
biście do dnia 29 grudnia, godz. 10, w Dziale Za­
opatrzenia Fabryki Śrub.

Bliższych informacji udziela codziennie Dział Za­
opatrzenia Fabryki Śrub, w godzinach od 7 do 15,
wsobotyod7do13.

Fabryka Śrub zastrzega sobie prawo dowolnego
wyboru oferenta. — Udział w przetargu mogą brać

przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i Inne

uspołecznione. W wypadku niedojścia przetargu
do skutku, Zakład nie ponosi żadnych konsekwencji.

Fabryka Śrub w Żywcu - Sporyszu — OGŁASZA
PRZETARG na dostawę w roku 1965 koszy wiklino­
wych wraz z kapturami do pakowania śrub, o wy­
miarach 30X40X45 cm, w ilości 50.000 szt.

Przetarg odbędzie się w dniu 28 grudnia br. —

o godzinie 10, w budynku administracyjnym Fabry­
ki, pokój nr 2.

Oferty pisemne można przesyłać lub składać oso­
biście do dnia 28 grudnia,
opatrzenia Fabryki Śrub.

Bliższych informacji co

udziela Dział Zaopatrzenia
nie w dnie powszednie, w

wsobotyod7do13.
Fabryka Śrub zastrzega

wyboru oferenta.

targu do skutku, Zakład nie ponosi żadnych kon­
sekwencji. K-9984

godz. 10, w Dziale Za-

do warunków umowy
Fabryki Śrub, codzien-

godzinach od 7 do 15 —

sobie prawo dowolnego
W wypadku niedojścia prze-

PRACOWNICY POSZUKIWANI

roczne

przed termipem
W tych dniach o wykonaniu

19 dni przed terminem rocznego
planu produkcji przez przemysł
wapienniczy i gipsowy zameldo­
wało Zjednoczenie Przemyślu
Wapienniczego i Gipsowego w

Krakowie. Produkcja ponadpla­
nowa uzyskana do końca roku
wartościowo wyniesie około 63

miliony zł. (nik)
***

Kto gra stale

‘emu szczęście
sprzyja!

Kolejne losowanie KGL „Lajkonik
odbędzie się w niedzielę 20 grudnia 1964 r.,
o godzinie 13, w Krakowskim Domu Kul­
tury, Rynek Główny 27. — Po ciągnieniu
liczb zasadniczych — LOSOWANIE

NAGRÓD RZECZOWYCH-

Olkuskie Przedsiębiorstwo Budowlane w Olkuszu —

zatrudni natychmiast:
— KIEROWNIKA DZIAŁU PRODUKCJI POMOC­

NICZEJ,
EKONOMISTÓW 1 ST. EKONOMISTÓW działu

zaopatrzenia i transportu,
KIEROWNIKÓW MAGAZYNÓW,
1 SPAWACZA z uprawnieniami do spawania
elektrycznego.

Warunki płacy zgodne z Układem Zbiorowym Pra­
cy w Budownictwie z dnia 15 marca 1958 r.

Praca w Olkuszu, Miechowie i Wolbromiu.

Dokładnych informacji udziela ustnie lub pisem­
nie Dział Zatrudnienia i Plac przy Olkuskim Przed­
siębiorstwie Budowlanym w Olkuszu, uL Sławkow­
ska nr 9 — telefon nr 779, 499. K-9974

PZRK Baza Sprzętu Nr 2 — w Krakowie, ul. Porto­
wa 20, tel. 647-80 — przyjmie natychmiast do pracy
na dobrych Warunkach STARSZEGO INSPEKTORA

transportu kolejowego, ze znajomością przepisów
ruchu i eksploatacji transportu kolejowego.

Warunki pracy i płacy wg UZP w Bud. — do omó­
wienia na miejscu.

Zakłady Budowy Maszyn i Aparatury im. St. Szad­
kowskiego — w Krakowie, ul. Grzegórzecka 71 —

zatruonlą natychmiast: ELEKTRYKÓW MONTERÓW
z praktyką, INŻYNIERÓW ODLEWNIKÓW, INŻY­
NIERÓW lub TECHNIKÓW na stanowiska technolo­
gów z praktyką co najmniej 3-letnią, INŻYNIERÓW
MECHANIKÓW na stanowiska starszych konstruk­
torów, z praktyką w zakresie oprzyrządowania.

Szczegółowych informacji udziela oraz przyjmu­
je zgłoszenia Dział Kadr i Szkolenia.

z

Węgrzce:
mieszkaniu! Przyjeż-

Komitet Miejski ZMS w Wie­
liczce przejawia żywe zaintereso­
wanie organizacją wolnego czasu

młodzieży. Dowodem tego, choć­
by podjęcie działalności progra­
mowej w miejscowym klubie

„Ruch”. Trzeba także wspomnieć
o Uniwersytecie Robotniczym.
ZMS-owców z Wieliczki

zentuje sekretarz KM do

robotniczych, ekonomista

zaopatrzenia Żupy Solnej
rzy LIEBERSBACH. (zg)

Zdjęcia: Otto

repre-
spraw
działu

— Je-

Link

• Tym razem alarmowano

odległej miejscowości
„Pożar w

dżajcie natychmiast!”.
Powiedzieć łatwo,

trudniej. Wprawdzie
wóz na pełnym gazie
cłiowską szosą, ale ogień nie cze­
kał na strażaków. Strawił firan­
ki, przerzucił się na łóżko z po­
ścielą i tu... został stłumiony
przez interweniujących sąsia­
dów. A przyczyną wszystkiego —

lekkomyślność właścicielki mie­
szkania, która nie dość ostroż­
nie obchodziła się z naftą.

© Chciał skręcić w lewo i wje­
chał prosto pod rozpędzony tram- 1

waj. Mowa tu o kierowcy „Mos­
kwicza”, który spowodował wczo- |

raj kraksę na ul. Basztowej. Wy-
'

glądało to groźnie, ale skończyło
się nieznacznym tylko uszkodzę-!
nieni pojazdów i znacznym man--

datem wymierzonym niefortun- 1

nemu kierowcy. !

© W Pogotowiu Ratunkowym
'

nadal „moda” na grypy, prze- :

ziębienia i podwyższone, tempera-i
tury. Lekarz dyżurny — z któ- |

rym rozmawiał wieczorem repor- 5
ter — nie ukrywa jednak, że za- j
chorowań tych byłoby
mniej, gdyby delikwenci
kali na ostatnią chwilę,
czyli się spokojnie w

kach zdrowia. Z pożytkiem dla
siebie i dla predestynowanego
wyłącznie do nagłych wy­
padków Pogotowia, (jap)

wykonać
czerwony

gnał mie-

I

. I
znacznie
nie cze-

lecz le-
ośrod-

W ślad za krakowskimi
kładami Papierniczymi inny
kład przemysłu terenowego
meldował o realizacji zadań
Mianowicie — Krakowskie

kłady Szklarskie PT wykonały
już plan produkcji towarowej

Do końca roku zrea-

zadania produkcyj-
wartość sięgnie ok.
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za rok 1964.

lizują one

ne, których
2,5 min zł.

20 grudnia ożyje krakowski
rynek. Tu bowiem odbędzie
się uroczyste zaprzysiężenie
nowego rocznika żołnierzy,
odbywających służbę w jed­
nostkach garnizonu krakow­
skiego. Przysięgę zakończy
defilada, do której już dzisiaj
rozpoczną się przygotowania.
Z tej okazji dowództwo prosi
mieszkańców okolicy Rynku
Głównego o wyrozumiałość i

przeprasza za zakłócenie wy­
poczynku w nocy z 16 na 17
iz18na19bm., kiedytood­
będą się generalne próby jed­
nostek wojskowyeh przed nie­
dzielną defiladą. (nip)
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Najlepsze podarki pod choinkę13

Katowice,

Zwierzyniecka 7, Karmelicka 23,
Krakowska 1, Al. 29 Listopada 17,
N. Huta — Al. Rew. Paźdz.
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IM. SŁOWACKIEGO:

19.15, SALA KLUBU ZZK: Osiem
kobiet — 19.15, STARY TEATR:
Don Alvares — 19.15, KAMERAL­
NY: Sposób bycia — 19.15, ROZ­
MAITOŚCI: Farfurka królowej
Bony — 11, LUDOWY: Popioły —

19.15, MUZYCZNY: Cnotliwa Zu­
zanna — 19.15, GROTESKA: Gę-
gorek — 11 i 13, Która godzi­
na—17.

„Przeżyłem swoją śmierć” (CSRS,
16 lat) — 18. ORION: „Pan i a-

strolog” (CSRS, 12 lat) — 18.

PŁASZÓW — Kolejarz:
walki na' lodzie (chińs., 9 lat) —

18. Energetyk — nieczynne. PRO-

KOCIM — ZZK: Trzy światy Gu­
liwera (ang., 12 lat) — 19. WIELI­
CZKA — Górnik: — nieczynne.
SKAWINA — Junak: My z IX a,

Hutnik: Złoto Rzymu.

ZOO (Lasek Wolski) — codzien­
nie od godz. 9 do zmroku.
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ROBOTNIKÓW STRZAŁOWYCH z uprawnieniami,
KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH Z I, II WZgl.
111 kat. prawa jazdy (wg starych zasad), INŻYNIE­
RÓW lub TECHNIKÓW ź długoletnią praktyką
w zakresie remontów sprzętu ciężkiego, transportu
oraz eksploatacji, KSIĘGOWEGO REWIDENTA z co

najmniej średnim wykształceniem i długoletnią
praktyką — przyjmie natychmiast Krakowskie

Przedsiębiorstwo Zmechanizowanych Robót Budow­
nictwa w Krakowie-Nowej Hucie, ul. Kocmyrzow-
ska — (obok placu targowego).

Dla zamiejscowych zakwaterowanie w hotelach

pracowniczych zapewnione.

Program I

8.45: „Dzień dobry tow. przewod­
niczący”, 7.00: Dziennik, 7.20: Pio­
senka dnia, 7.24: Muz., 7.45: „Błę­
kitna sztafeta”, 8.00: Wiad., 8.05:

Muzyka i ąktualn., 8.30: Mel. fil­
mowe, 8.50: Publicystyka, 9.00:

Aud.dlakl.IiII„Razdwaw
dół, w górę”, 9.20: „Z melodią i

piosenką przez świat”, 10.00: „Le­
karz przypomina”, 10.15: Muz. po­
pularna, 11.00: „Grabarz” fragm.
opow., 11.20: „Grywało się na we­
selach” aud., 11.40: Muz., 12.0.5:

Wiad., 12.15- Rolniczy kwadrans,
12.30: Radio-reklama-, 12.45: Mel.

lucl., 13.00: Aud. dla kl. I i II „Ko­
lorowe'listy”, 13.20: impresje wło­
skie w muzyce, 14.00: „Powrót
Stanleya Kozdry” fragm. pow.,
14.20: Koncert estradowy, 15.00:

Wiad., 15.10: Postęp w gospod. do­
mowym, 15.20: Gra Zespół Klar­
necistów, 15.35: „Co nam przynosi
mieś. — „Śpiewamy i tańczymy”,
16.0 .0: Koncert życzeń, 16.35: Pro­
gram młodzieżowy, 17.00: Wiad.,
17.05: Fel. Red. Społ., 17.15: Ra- xu.uu . uia uzacui aiai. „ia-
dio-reklama, 17.20: Aud. dla szkół jemnice przyrody”, 16.00: Wiad’.,

16.05: KcJncert życzeń, 16.30: Lu­
dzie i inicjatywy, 16.50: Wiad.
Ziemi Rzesz., 17.00: Na krakow­
skiej estradzie, 17.45: Dziennik

krak., 17.55: Aud. aktualna, 18.15:
Pieśni — śpiewa Adam Szybow-
ski, 18.35: Radio-reklama, 18.45:
Ekon. problem tygodnia, 19.00:

Wiad., 19.05: Muzyka i aktualno­
ści, 19.30: „Pomnik” słuch., 20.10:
Koncert estradowy, 21.00: Z kraju
i ze świata, 21.27: Kronika sporto­
wa, 21.40: Rep. z III Ogóln. Koh-
kursu Studentów Piosenkarzy,
22.10: Rozmowa literacka, 22.30:
Uniw. Rad. 22.40: B. Brotten: Sie­
dem sonetów ' Michała Anioła,
23.00: Kącik melomana, 23.50:

Wiad., 24.00: Hymn.

średn.j 17.50: Uniw. Rad., 18.00:
Koncert dnia, 18.50: Radio-rekla­
ma, .19.00: Kurs jęz. franc., 19.15:
Ze wsi i o wsi, 19.30: Rozmowy o

wychowaniu, 19.40: Koncert chó­
ru, 20.00: Dziennik, 20.26: Wiad.

sportowe, 20.35: „Moja rodzinka i

ja” — fragm. ks. N. Rolieczek,
21.05: Koncert chopinowski, 21.36:
Cl. Monteverdi: Trzy canzonetty,
21.45: Tajemnica m&jora Thomp­
sona — fragm. ks. 22.05: Gra Ze­
spół instr. K. Sadowskiego, 22.20:
Muz. tan., 22.55: Poradnia Rodzin­
na, 23.00: Wiad., 23.10: Hymn.

Program II.

12.05: Wiad., 12.15: Swojskie me­
lodie, 12.35: Piosenki lud., 12.45:

„List ze Śląska”, 13.00: Muz., 13.20:

„Spotkania z pisarzami” — pośw.
Janowi Wiktorowi, 13.45: W rytmie
tańca i piosenki, 14.30: Nowości

historyczne, 14.45: „Błękitna szta­
feta”, 15.00: Pol. muz. popularna,
15.30: Aud. dla dzieci star. „Ta-

APOLLO: Siedmiu wspaniałych
(USA, 14 lat) — 9,30, 12.30 . Pięciu
(poL, 16 lat) — 15.45, 18, 20.15. DOM
ŻOŁNIERZA: Na tropie policjan­
tów (ang., 16 lat) — 15.45. ISKIER­
KA: Czarne błyskawice (USA, 12

lat) — 17, 19. KULTURA: Piąty
wydział (czes., 16 lat) — 18, 20.15.
MELODIA: Gorączka w El Pao

(fr. -meks., 18 lat) — 15.45, 18, 20.30.
MASKOTKA: Flip i Flap na bez­
ludnej wyspie” (fr., 14 lat) — 15.30,
17.30, 19.30. MINIATURKA: Progr.
dla dzieci — 14, 15,. 16. „Wśród
łowców głów” — 17. „Życie nie

przebacza” (rum., 18 lat) — 13.
MIKRO: Ludzie i bestie II s.

(radź., 16 lat) — 17.45, 20. MŁODA
GWARDIA: Przemytnik z Pie­
montu (fr. -wł. 16 1.) 14.45, 17, 20.15,
ROTUNDA: Płomień Nowego Or­
leanu (USA) — 16, 18. SZTUKA:
Rio Bravo (USA, 12 lat) — 10, 13,
16, 19. TĘCZA: „Wyspa śmierci”

(bułg., 16. lat) — 17 . UCIECHA:
Fanfaron (wł., 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. WANDA: Legenda o wilku
Lobo (USA, 9 lat) — 10.30, 12.45.
O życie dla Ruth (ang., 16 lat) —

15.45, 18, 20.15. WARSZAWA: Z

powodu kobiety (fr., 16 lat) —

15.45, 18, 20.15. WISŁA: „Dziwna
dziewczyna” (jug., 16 lat) — 15.45,
18, 20.15. WOLNOŚĆ: Ten wstrętny
celnik (fr., 16 lat) — 15.45, 18, 20.15.
WRZOS: Tajemnica złotego runa

(fr., 9 lat) — 15.45, 18, 20.15. ZDRO­
WIE — nieczynne, ZUCH — nie­
czynne. ZWIĄZKOWIEC: Czarny
żwir (NRF, 16 lat) — 17, 19.15.

braci (USA, 12 lat) —

20.15. ŚWIT m. sala:

szeryfa (USA, 12 lat) —

19.30. ŚWIATOWID: Ag-

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: Siedem narzeczonych dla

siedmiu

15.45, 18,
Gwiazda

15, 17.15,
nieszka 46 (poi., 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. ŚWIATOWID m. sala: Ran­
ny w lesie (poi., 16

19. BALLADYNA:

(szw., 16 lat) — 17,

„Złodziej w hotelu”
— 15.45, 18, 20.15.

lat) — 15, 17,

Ludobójcy
19. SFINKS:

(USA, 18 lat)
KOLOROWE:

GtćW wyó^:

Krakowskie Zakłady Materiałów Izolacyjnych —

w Zabierzowie k. Krakowa, ul. Kolejowa 26 — za­
trudnią natychmiast:

— ELEKTRYKA na niskie i wysokie napięcie,
- ślusarzy maszynowych z kilkuletnią

praktyką,
ROBOTNIKÓW NIEKWALIFIKOWANYCH do

pracy w produkcji.
Zakwaterowania Zakład nie zapewnia.
Zakład pokrywa koszty dojazdu koleją wg obo­

wiązujących przepisów.
Warunki pracy 1 płacy do omówienia na miejscu

w Dziale Zatrudnienia.

CHIRURGICZNY: Wrocławska

INTERNISTYCZNY: Prądnicka3,

37, LARYNGOLOGICZNY: Koper­
nika 23, NEUROLOGICZNY: Prą­
dnicka 37, OKULISTYCZNY: Ko­
pernika 38.

9.30: „O moim przyjacielu”
film radź., od 16 lat, 10.55: Pro­
gram dla szkół: Chemia — dla
klas XI pt. „Miedź”, 11.25—11.55 —

przerwa,
szkół: dla

tematyk”
czeka na

przerwa,
16.50: Dziennik, 17.00: „<
nad Łabą” — rep. z Muzeum In­
dian w Dreźnie. Progr. dla dzieci.
17.45: „10 minut u Magdy”, 17.55:
Film dla dzieci: „Bycza awan-

turka” z cyklu „Jacek Śpioszek”,
18.05: „Porozmawiajmy” — kilka
słów o programie, 18.20: Wszechni­
ca TV: „W namiocie wezyra”,
19.50: Film z serii: „Przygody hra­
biego Monte Christo”, 19.20:

„Przyjaźń” — mag. pol.-czechosł.,
19.55: Dobranoc, 20.05: Dziennik,
20.30: Śpiąca królewna — fragm.
bal. Czajkowskiego (film), 20.55:

„Muzyczne XX-lecie” — Bogna
Sokorska, 21.10: „Udzielam gło­
su...” — rep. z sali Kongresowej
w Warszawie w przeddzień otwar­
cia III Zjazdu ZMS, 21.40: Studio
63 — Szekspir: sonety i mono­
logi „Hamleta”, reż. Adam Ha­
nuszkiewicz, 22.15: Dziennik, wie­
czorny relaks.

11.55: Program dla
klas VIII i XII — „Ma-
z cyklu „Praca, która

ciebie”, 12.25—16.45 —

16.45: Program dnia,
17.00: „Ognisko

DOM murowany, 8

ogród, Nowy Sącz,
korskiego
sprzedam. Oferty: Biuro
Ogłoszeń
Młyńska 1, pod „3421”.

Zguby

MAŁYSIAK Jan, zam.

Kocoń 17, pow. Żywiec,
zgubił świadectwo ukoń­
czenia siódmej klasy wy­
dane przez Wydział O-
światy w Żywcu.

NOWAKOWSKI Krzysz­
tof, zam. Nowa Huta, Cs.
Teatralne 2, m. 86, zgubił
legitymacje studencką
wydaną przez Politechni­
kę Krakowską.

PIŻUCH Stanisław, zam.

Owczary 62, zgubił legi­
tymację szkolną, wydaną
przez ZSZ Nr 1 Kraków
oraz bilet miesięczny wy­
dany przez PKS Kraków.

MORAWA Eugeniusz,
zam. Lipnica Mała, pow.
Nowy Targ, zgubił indeks
nr ewidencji 2797 wyda­
ny przez Technikum Bu­
dowlane Zaoczne w Kra­
kowie, 1964.

BUKOWSKA Barbara —

Kraków, Rynek Gł. 10 —

zgubiła legitymację wy­
daną przez X Liceum

Ogólnokształcące w Kra­
kowie.

Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni „Samo­
pomoc Chłopska” w Proszowicach — zatrudni
z dniem 1 stycznia 1965 r., INŻYNIERA BUDOWLA­
NEGO z uprawnieniami budowlanymi oraz odpo­
wiednim stażem pracy, na stanowisko kierownika

Zakładu Usług Remontowo-Budowlanych.
Warunki płacy 1 pracy do uzgodnienia w Zarządzie

PZGS. — Zgłoszenia należy kierować na piśmie rs

względnie osobiście, do Zarządu PZGS.

NASZA PROPOZYCJA:

I

odbiorniki radiowe najnowszej produkcji 1964!

4

ATUT BOSTON
prod. ZR Kasprzaka

zakres UKF,
obwody drukowane.

1.250 zl

prod. ZR Dior»
zakres UKF,

obwody drukowane,
3 głośniki, 2.500 zl

Do nabycia w sklepach ZURiT-u i branży radiotechnicznej
w całym kraju. Pierwsza wplata 20 proc., reszta na 12 rat.
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